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ANGLIA REFLEKTUJE NA ZYWNOSC Z POLSKI 

Polski górnik 
przoduje światu 

W' ~SZAWA {P~P) - W CIĄGU OSTAT­
NICH TRZEOH TYGODNI PROWADZONE 
B-:fj.:Y ~ LONDYNIE POLSKO - BRYTYJSKIE 
ąozMp~y HltN[)LOWE, w WYNIKU TYGH 
~0.ZŃf.QW DEI!EGACJE OBU ĘRAJÓW PRZE· 
S!JJUDIOWAŁY DOTYOHCZASOWY ROZWÓJ 
WYMIANY TOWAROWEJ, OPAR'PEJ NA 
Z.AWAiRTYM W CZERWCU 1947 ROKU PO· 
ROZUM!El'IIU W SPRAWIE WYMIANY iHAN­
OtOWEJ POLSKO - ANGIELSKIEJ ORAZ 
UZGODNIŁY PiLAiN DALSZEGO ROZWOJU 
WYMIANY HANDLOWEJ POMIEDZY OBU 
KRAJAMI, JAK RÓWNIEŻ ZAŁATWIŁY 
SZEREG ZWIĄZANYCH Z TYM ·PROBLE­
MÓW FINANSOWYCH. 

Na JXJdstawie por.ozum.ie-ni.a czerwcowego, 
Polska zobowiązała się dostarczyć Angli.i to­
wiarów na ikwotę 23 milionów funtów w okre­
sie trzechletnim, wyga~:;ającym w czerwcu 1950 
.rok.u. W .ramach tego porozumienia dostawy 
w TOiku 1948 miały wynieść 6.500.000 funtów. 
Obecnie •uzgodn:iono, że program dostaw na 
rnk 1948 ma być .podniesiony do kwoty około 
11 milionów funtów, włączając w to tradycyj­
ny eksport produktów rolnych. 

Rozmowy pomiędzy delegacjami polską 

i bry•tyjską na temat długoterminowego ułorże­
nia stosunków handlowych oraz długotermi· 

J10wych kontraktów w "Z;akresie niektórych air· 

tyikułów żywm.ościowych, lllaią się o-dbyć 
w terminie ipóżniejlfi1ym, w ciągu roiku lbiei;ą­

ce.go. Ceiem obu rządów jest przywrócenie 

wych do kwoty 1,5-2 milionew funtów w ro- mówień, załatwiono sprawę udzielenia Polsce 
ku 1948. Szczegóły tej Wymiany mają być bezpośredniego kredytu bankowego do wyso­
opracowane w pµy&Złości, w międzyczasie kości 16 milionów funtów, jak również w celu 
zaś b.rytyjskie mii.D.isterstwo handlu udzielać ułatwienia zakupów suro'P.Tców - odnawialne· 
bę<Wie licencji importowych na szereg Iowa- go (rewolwingowego) kredytu akceptacyjnego 
rów, włączając w to a·rtylmły budowlane, na sumę 1,5 mi/n. funtów. . 
przedmioty domowego użytku i inne dobra Ponadto mi<alły miejsce .rozmowy, do·tyczą­

konsumcyjne, jak to było przewidziane w po- ce przedwojeruiego zadłużenia Polski. Uzgod­
rozumieniu czel\wcowym. nJiono, że w ciągu trzech miesięcy od da.ty 

Na podstawie porozumiell!ia czerwcow~o wejścia w ży.oie neg-ocjow<Lllej obecnie urno· 
Rząd Zjednoczonego KTóle&twa zobowiązał się wy, mającej zwolnić na rzecz Po/S>ki zamrożo­
do udziele.nia gw.a.r.ancji kredytowych w celu ne należności przedwojenne, rząd polski prze­
'Ułatwienia Po,lsce JXJCZynienia zamówień na I dyskutuje z przedstawiciel=i brytyjskich 
rynku brytyjskim na dobra inwestycyjne. wierzycie/i, mianowanymi pr,zez r.ząd Zjedno­
>i urządzenia fabryczne na kwotę 15 mi.rionów czonego Królestwa, problem przedwojennego 
fontów. W celu dalszego ulatw.ien:i.a. ·tych za· zadłużenia polskiego. 

„Wielka Brytania zbankrutowała" 
o~w~adczaią ·dzienniki brytyjskie i amerykańskie 

LONDYN PAP. Rząd ' brytyjski wyczerpał 
ostatnią. ratę poiy~zki am.erykańskieij. Pożycz 

ka ame·rykańska, któ.ra miała starczyć do ro­
ku 1951 została więc wyiczerpana w ciągu 20 
miesięcy. Os~tnia rata wynosiła 25 milionów 
dolarów. Wielka Bryl\ania roą>ocmie spłaty 
•J>OŻYc:1Jk:i już W l'OkU 1950. 

Wiaszym.gtońsiki ko[espondent londyńsikiego 

~'ienniik:a „.Daily Graphk:", omawiając spra.wę 

wyee;erpani'il pożycz'kii amerykańslQej, p0daje, 
ie w Ameryce panuje przekonanie, że „Wielka 
Bry•taoia" nie stoi w oblimu bankructwa, lecz 
już zbankrub>wała". 

W dniu wczorajszym, na ogólnopoł· 
skiej Konferencji Węglowej w Warsza· 
wie generalny dyrektor Centralnego ~il 
rządu Przemysłu Węglowego w Polsce, 
- podał szereg danych dotycząeych ol· 
brzymich osiągnięć górnika polskiego w 
ciągu ubiegłego trzechlecia. 

W roku ubiegłym górnicy polscy wy~ 
dobyli 59 .130.330 t. węgla. Plan państwo 
wy przekroczono o 1.630.330 t. czyli o 
2,8 proc. W porównaniu z rokiem 1946, 
kiedy wydobycie wynosiło 47.280.000 t. 
notujemy w.zrost wydobycia o 11.891 
tysięcy ton., czyli o 25,4 proc. 
Ogólne obecne wydobycie Polski w po 

równaniu z wydobyciem w Polsce przed 
wrześniowej wzr.osło o 21 mil., ton. Dzlę, 
ki temu zwiększyła się pr.zede wnystkłm 
konsumcja węgla w kraju do 45.5 milo· 
nów ton w 1947 r. Wzrósł również ei<s· 
port, osiągając w r 1947 19 .4 mil. ton. 

W porównaniu z górnictwem węglo· 
wym w innych krajach -- górnictwo poi• 
skie wy.sunęło się na 1-sze mi4jsce. 

Polsce w jak nqjszybszym czasie jej d<JJWnej N 'e I e e · / , ' e c h I 
~:~~~r~~~~~~-d~sfawcy na ry~ek Zjedn<jC·Z-0· . . . a, ·.1s .. ,l "n,1e1· sza ·p, ·a·~ rf.1a z·ec os owac·,.·, 

W ramach · „porozumieni.a -czerw.cowego" _ . 

Polska zam.ieorzała impoa:tować ze Zjed'Iloczo- C L.,a I k k I • • 'li ·1· f 
nego Królestwa w okresiie 3-letnim .różne do- . zec1ruS owac a p-artia omunisty,czna iczy IUl ~ o era ml 1ona cz onków 
hra 111a kwo•tę 35 milionów funtów, w czym I 
dóbr Jnwestycyjnych na kwotę 15 mi·lionów PRAGA PAP. - w .. miestącu . lutym· do cze- z.iem.siki.eh, naleźą.cyoh do . właści<ll.eli, któ~y opozycyjnych b. str·O'IJ.niQtW<a demolkra<tycenege 
funtów. w granic.ach zwiękJSzonego wpływu chosłowooldej partii komunlstycme) przystą- współpracowali w czasie wojny z Niemoami. 2 111orwoutworzonym z.a.rządem. 
fur.tów szforlingów z tytułu e.ksportu polskie- piło· 55 · tysięcy 874 nowych członków: pod'Ilo- M, in. skonfiskowano majątek faszysty wło- PRAGA PAP. - Ministerstwo spra!W we­
go, rząd brytyjski zobowiązał się załatwić Pol- sząc stan J.iczebny partii do blisko półtora skieg<> Lui9i DeUatore oraz dobra Amolda Wiilętrznych zakomunikowało, że grupa ołiee­
sce dokonanie zakupów w roku 1948 wełny, miliona członków. Premier Gottwald zapowie- Szwarzenberga. r~w polJicji czechosłowackiej - CZll!oników par 
kauczuku oraz innych Iowa.rów, mających pod- druił, że partia w niedługim czasie osiągnie PRAGA PAP. - Jak donoszą 7i Bratysla,wy til nar'?'1°w~ocjali.stycznej - na konie~ 
sta~owe znaczenie dla Polski, na kwotę 9-10 cytrę f milionów członków, wybrany został nowy :z,a·rząd słoiwadk·iego odbyite1 w dniu 13 ~utego ;po~ęła rerzołucję 
milionów funtów szterlingów. PRAGA PAP, - Dziennik „Rude pravo" ko Stronnictwa Demokratycznego z pr.ezes·em dr s~rz~ną z !zasadami dyscy!Pl~y I ohowiązka 

Oba rządy będą ułatwiały wzajemną wy-, muni.kuje, że na terenie Czechosłowacji skon Sevoik<iem na czele. W ten sposób doszło do ~1 .słu7lb~. Na ko~ferencji .tej. obecn~. byli r&w 
mia.nę towarową w zakresie produktów goto- Hllkowano ostatni.o 11 tysięcy ba, majątków ·po[oz:umiema wszystkich ważniejszych gfup niez d>ya~ iposł-0~.e z [:a1mema partil narodo-__ .;.. ___ ..;. _____ .,_ ____ ;.... _____________ .;... ___ ...;.. ___ .,_ ______ ._ _____ ..._. ----~ wo-soCJahs·tyczneJ - Q!.l!Ze i Hora. 

Dwulicowa gra min. Bevina 
~omunikat mnste.rstwa stwierdza, że ofke 

rrowie, którzy gł()iSl()wali za rerzolucją, staną, 
przed sądem wojennym, zaś osoby cywilne od 
powiadać będą za podżeganie do przi!iSłfł)stwa 

li. nglra za wszelkq cen·ę nie chcę opuścić Palesly·ny Kłótnie w Londynie 
LAKE SUCCESS (PAP). Na posiedzeniu Ra­

dy Bezpieczeństwa delegat Stanów Zjedno­
czonych senator Austin ;,łożył ponownie 
oświadczenie w sprawie Palestyny. Mówca 
zaznaczył, że zagadnienie Palestyny jest skom 
plikowane i dlatego rząd amerykański doma-· 
ga się w dalszym dągu powołania do życia 
nowej komisji pięciu mocar"tv.· dla przestu­
diowania możliwości pogodzenia Żydów z 
Arabami. 

Następnie zabrał głos przedstawiciel ZSRR 
Gromyko, który stwierdził, że rząd Stanów 
Zjep.noczonych prowadzi grę na zwłokę. 

Opóżnianie z:ozwiązanfa problemu palestyń­
skiego - powiedział Gromyko - jest niczym 
nie uzasadnione i wywoła jedynie większe niż 
dotąd napięcie w Palestynie. Gromyko zazna­
czył, że ewentualne konsultacje pięciu mo­
carstw w sprawie Palestyny mogą się odby­
wać niezależnie od działalności komisji pale-
styńskiej. i 

W końcu przemawiał del<>gat brytyjski mi- · 
nister Creech Jone:: , który w zasadzie powtó- ! 
rzył poprzednie oświadczenia brytyjskie. Za-

· Prowokacie ·Sofur sa 
BELGRAD (PAP). Agencja Tanjug donosi, 

że w ciągu stycznia i lutego br. monarcho. 

faszyści gl'eccy 57 razy naruszyli w sposób 

prowokacyjny granicę albańską, a mi3"'\Wi­

cie 3-'I !azy z powietrza i'-'20 r~ z lad' 

komunikował on, że rzą.d brytyjski nie będzie organizację terrorystyczną, która nie d-opusz­
wspólpracował w sprawie Palestyny na tere- cza do r-0związania problemów palestyńskich. 
nie ONZ, ponilwa.ż decyzja generalneg-0. zgro- Creech Jones określił sytuację w Palestynie 
madzenia ONZ nie zadowala ani Żydów ani jako bardzo niebezpieczną i zappwiedział, że 
Arabów. Mówca zaatakował bardzo ostro Ży- wycofanie w-0jsk brytyjskich z Palestyniy wy­
dów i przedstawił Agencję Żydowską, jako woła w kraju tym krwawą wojnę domową. 

Precz 
z 

uanu­
Kai-
ile~iem. 

L.ONDYN PAP. - Jak słychać w kołach 
dzienn'i.'k.arsikich, na wczorajszym posiedzeniu 
konfer~ncji londyńskiej toczyłlil się batalfa 
o udział Franc~i w kontroli. nad Z<1głębiem 
Ruhry. Delegaci amerykańscy ochzu-:ają żąda­
nia ~rancuskie, uważając je za przedwczesne. 
Zdall'iem ich, sprawa ta będzie dotrzała do 
rn~patrzenia dopiero po pnyłączen.iu strefy 
francuskiej do Bi.wnii. 

Dełegacja brytyjsika natomiast odrzu~a b-

i 
tegoryczn:ie wszelkie wnioski, zmierzające do 
udziału Francji w 'koruoli nad Zagłębh~m 
Ruhry, Podl<reśla się, ie kra.j,e Beneluxu po-

• pierają stanowisko Francji. 
W z\v<iąz<ku z trudnościami, jakie wyłomły 

się podczas naTad, ambasador amerykański 
Douglas uda się w najbliższych dniach do 
Waszyngtonu, aby otn~ymać odpowiednie in­
strnkcje. 

JUBILEUSZOWY NUMER/ »GŁ OS U« 
W dniu 13 marca rb. przy.pada · kolejno 

1000-NY NUMER N:ASZEGO PISMA 

Z tej okazji .,Glos" ukaże się w zna­
cznie zwiększonej objętości i zawierać 
będzie bogatą treść oraz obfity dział 
ilustracy~ny. 

Uwaga Kolporterzy! 

Dodatkowe zamówienia na lOOQ-ny 
numer „Głosu" należy zgłaszać do dnia 

· Na · terenie części Chin '- pozostających jeszcze pod władzą Cza:n.g-Kad.-Szeka- odbywa- 8 marca rb. do Biura Kolportażu RS,W 
ją . 5i~ masowe. manif~tacje Iudnośal miast i wsi. 0burzona ludność domaga M.,ę ~ma · "P.$sa'', r,ód:i, ul. ~rki l'ł, teJ. ·~ 

zanrzes•~ 'k.oll#mom emen.»kańskim d:WAatoraitu7.i9ti,. ~ „ ~:;.-..,...:·;.:.' „. --;;.· _ ..... ~~·---!ijl ;i-~-~~:=;w=:;a·· •. •Iii• 
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Sukcesy demokracji wągierskiei 
na polu o~bud1wy gosuodarczeJ kra!1 SzpiegoWska grupa 

stanęła przed Sqdem Woys1'owym w Warszawie 
BUDAPESZT (PAP) - W dniacll. 1 i 2 m.ar­

ca parlament węgier6ld rozpatrywał projekt 
ustawy o pełnomoclllictwach dla rządu. · WARSZAWA (PAP). Dnia 3 marca br. przed I Szturm de Sztrem ustam z Pileckim metody teńały wywiadowcze instrukcje londyńskie-

Wojskowym Sądem Rejonowym w Warsz.a- działalności WRN. W czasie systematycznych go kierownictwa WRN: nielegalne wydawni- W drugim dniu debat wygł06ił dłruT.sze p.rz~ 
t WRN d ł Pil kl te t mówienie premier Dlnnyes, podkreśla1'ąc suk-wie rozpoczął się proces cz.łonkćw działającej spotkań Pileckiego i Szelągowskiej ze Szturm c wa , z awa ee emu sys ma ycz-

w kraju szpiegowskiej organi.-..acji Andersa. de Sztremem ustalono w szczególności zasady ne relacje z pracy WRN w PP~ oraz dostar. cesy, jakie Węgry osiągnęły w ciqgu ostatnlch 
Na ławie oska:rżonych zasiadają: szef wy- prowadlenia roboty szpiegowskiej w kraju. czai fałszywych dokumentów, sporządzonych kilku miesięcy. Mówca stwderdzlł, że rrów· 

wiadu Andersa na Polskę - Witold Pilecki Szturm de Sztrem dostarczał Pileckiemu ma- przez komórkę legalizacyjną, WRN. noważony budżet, jaki rząd przedstawił w trze· 
orazMa~&~~w~a,Tu~uuP~~full ------------------------------------ cim robh~~ d~kra~~aj ~~~fili 

i:~~~tt~::;:~:k~a~:~s:~~::klic::C~7tr~ 70-ta roczni· ca wy zw o Ie n., a Bułgar·11· ' :;!e;'~~{~::;:~~o~w;~~~i~~:rc~er:~:~~ 
Jerzy Nowakowski. Sukce~y te - powiedział premier - byłyby 

Jak stwierdza akt oskarżenia Witold Pilecki, niemożliwe, gdybyśmy nie rozgromili reakcji. 
ezłonek drugiego korpusu Andersa otrzymał przez WO!Sh rOSy'ski 8 S10d p20lW3fti8 fUret:kltgO . Premier Di~nyes podkreśl~ następnie do-
s drugieg~ oddziału szta.bu korpusu polecenie d d . f t mo~łe z:naczeme zawar·tego niedawno układu SOFIA (PAP). W dniu wczorajszym cała sekre_ tarz generalny ra Y na.ro oweJ ron u 0 przyi"aźni 1 współpracy ze Zwlązkilem Ra· . wyjazdu do Polski celem zorganizowania w t t v lk T enkov 

Bułgaria obchodziła uroczyście '70-tą rocznicę pa r~o ycznego , ~ 0 cze~ · . . dzieckim. Premier ocenił ten układ jako ol· 
kraju sieci WyWiadowczeJ. A wyzwolenia spod jarzma tureckiego przez Mowca podkreslił olbrzym1r znaczeme, jakie brzymi sukces demokracji węgierskiej i ręko}· Łączność ze sztabem drugiego korpusu n- posiada dla Bułgarii stałd. i wydatna pomoc mię wolności J niepodległości kraju. 
dersa grupa szpiegowska utrzymywała przez armię rosyjską. Związku Radzieckiego i stwierdził, że brater-
specjalnych kurierów zagranicznych oraz z okazji tej odbyła się w Sofii potężna ma- stwo radz~ecko-bułgarskie jest najlepszą gwa­
oskarżonego Płufańskiego. Plu2ańskl do Pol- nifestacja ludowa, w czasie której przemawiał rancją niepodległości i suwerenności Bufgarii. 

Po przemówieniu premiera Dinnyes-a par· 
lament węgierskf jednogłośnie uchwalił usta· 
wę o pełnomocnictwach dla rządu. lki pnyw-Mtl instrukcje szpiegowskie i wła-

anoręeznłe podpisane przez Andersa pełno­
lnO<mictwo, upoważniające do konsolidacji i 
roo:budowy wszystkich sieci szpiegowskich w 
Polsce, poważne sumy pieniężne w dol&.rach 
ameryk:ińskich oraz różnego rodzaju fałszy­

Plany i zamierzenia Zarządu . m. Łodzi 
we dokumenty. 

Osk. Pilecki poprzez ks. Iczakowskiego 
utrzymywał kontakt z odclzialami leśnymi 
W .1.N, działającymi w woj. białostockim, prze­
kazując im instrukcje szpiegowskie wywiadu 

Expose tow. prezvdenta Eugeniusza Stawińskiego na Mieisk~ei Radze Narodlłwej 

drugiego korpusu Andersa. 
Kierownicy wywiadu Andersa na kraj -

Pilecki i Szelągowska - n_awiązali ścisły kon. 
ła.kł z działaczem WRN Tadeuszem Szturm de 
Sztremem, który był poinformowany o cało­
kształcie. prowadzonej roboty szpiegowskiej. 

H.tlerow~ec szefem 
w l:o1nej Saksoni! 

pol.c i 
BERLIN (PAP). Na stanowisko kierownika 

policji w Dolnej Saksonii ma być na wnio­
sek brytyjskiego urządu w_jskowego miano­
wany niejaki Lobbes, długoletni członek partii 
hitlerowskiej i b. Sondersturmbannfuehrer. 

Niemieckie koła ;;.ntyfaszystowskie przypo­
minają z oburztniem, że Lobbes był znany ze 
swej go~e.ł działalności za rządów Hitlera 
ł był czterokrotnie wyró:.lmiony i awansowany. 

Na wczorajszym posiedzeniu MRN w od­
powiedzi na del;>atę generałną nad budżetem 
zabrał głos tow. prezy.dent E. Stawiński, któ­
J:Y w swy m przemówieniu stwierdzał, że Za­
rząd Miejski wykazać się może poważnymi o­
siągnięciami na pol'll usystematyzowania pra· 
cy. Wprawdzie zwiększyła się w stosunku do 
lat przedwojennych [Jość pracowników w Za­
rządzie Miejskim o 100 proc., ale ·też ogrom­
nej rozbudowie uległ obecnie zakres dzi11łania 
samonądu łódzkiego. Pow6tały trzy s tu0st­
wa i szereg nowych wydziałów. Umiast0w10-
1110 Straż Pożarną. Ilość szpitali z czter!!ch -
wzrosła do 14-tu, domów wychowaw-:zvch z 
2 do 10, przeds ięb iorstw miejskich z 2-ch do 
10-du. Wysiłki Za.rządu Miejskiego idą w tym 
k'<-rH:nku, by obok oszczędności rzecz.iwy•·h , 
wprowadzić oszczędności personalne. W ub:c­
glym rok'll wykorzystano o 1.113 etatów mniej 
n.ż to przewidywał budżet adrrrinistracyj,'.y. 

Władze miejskie kładą duży naci.;k na 
szkolenie swych pracawników i studl:i ;ącym 
s:wa.rzają szereg ułatwień w -.uacy. M >wca 
stwierdził„ że sp.rawa podniesienia pob0·ów 
po.c-0wr1i·i< ·'.>w m;ejski<;h ni·e leży w k,un;ieter.-

Komisja współpracy SL i ·PSL 
2. 3. 48 r.- w gabinecie wicepremiera An- i PSL, na którym byli obecni ze strony Stron­

toniego Korzyckiego odbyło się kolejne PQSie- nictwa Ludowego: prezes Wincenty Baranow­
dzenie Centralńej Komisji Współpracy. SL ski, Generalny Sekretarz Wicepremier Antoni 

Spadek wydobvc!a węgla 
w W clk'e· Brytanii 

LONDYN (PAP) . Z opublikowanych cyfr 
statystycznych, dotyczących wydobycia węgla, 
wynika, że cstatr„io nastąpił w Wielkiej Bry­
tanii spadek wydobycia węgla. W ciągu lu­
tego zanotowano w każdym tygodniu spadek 
o 40.800 ton. Jedną z przyczyn tego zjawiska 
jest zmniejszenie się wydajności pracy górni­
ka brytyjskiego. 

Korzycki, Minister Bolesław Podedworny, wi­
ceminister Jerzy Drewnowski i poseł Ale­
ksander Juszkiewicz. 

Ze strony PSL: prezes Cz. Wycech, sekre­
tan; generalny K. Banach, prezes ob. Domań­
ski. 

Na posiedzeniu w serdecznej atmosferze 
zostały omówione sprawy komisji porozumie­
wawczych na. szczeblu wojewódzkim, sprawy 
związku Sall\opomocy Chłopskiej oraz spra • 
wy dotyczą.ce TULU, 

: '. : samorz-\.k łódzkiego, jakkol „. '< '.-:h zm:a­
:- .• aokonam1 być może jedynie w rai:-.ach c· 
gólnej państwowej polityki płac„ Na popr11wę 
skali uposażeń w.płymą osiągnięcia w dzieo:łzi­
nie odbudowy kraju, wydajność pracy i p10-
dukcj i. Zwiększenie wydajności pracy o !OO 
pro<;. przez pracowników ZOM - podn:osło 
skalę i<:h z.arobków. 

W roiku b1eżącym zostanie wykohcwnv i 
oddany do użytku gmach Biblioteki Pnblkz­
nej i będzie uruchomione Muzeum Hist.Ocli i 
Sztuki. Po·wa.żn-e inwestycje prz.ewidz '. ::i.n-:> na 
odbudowę i urządzenie Hal Targowis-kowy.·h 
w północnej i południowej dzielnicy m;~;ta, 
ponadto w roiku bieżącym Zarząd M; ,~:,;!<1 'l:-zy 
stą.pi do budowy teatru miejskiego o 2.000 
miejsc. Przygotowania są w toku. 

Wiercone są nowe 5tudnie artezyjskie -
poszerzona zostanie sieć wodociągowo • ka­
naldzacyjna i nowe domy do niej włącm„te. 
Budowa 2-<:h nowych pieców w gazowni zwię­
kszy jlość gani. W gaz zaopatrzone zostaną 
dzielnice podmiejsk~e. Rozbudowa szpitahic­
twa postępuje s·taJe naprzód. W chwiJi obec­
nej przypada już 10 łóżek na 1000 mi-esz.~ań­
ców - co jest cyfrą już wy60'ką . Poszerze!1-ie 
grantic miasta zwiększyło ciężary Zarządu 
Miejskiego. Wydatki na drngi i szkolnictwo 
na pnylączonych terenach przekraczają znacz 
nie wpływy, uzyskiwane od gmin do ruedaw­
na wiejskich. 

Budownictwo miesz.kaniowe je5t prze1m:o­
tem uwagi Zarządu Miejskiego, który poczy­
nił starania o uzyskanie na ten cel kredytów. 

s.zycli rze6z ludności niemożliwe. 
Da0lszy ciąg obrad MRN wype~nJił.a debata 

naid budżetem, w czasie której w im:!enlu 
frakcji .radnych PPR zogłoswne zostały nastę­
pujące wnioski: aby wstawiić do budżetu kwo 
tę 2 milionów u. na 011gani.7Jację przedszkola 
w budynkach b. rzeźni chojeńsJdej. PJ:zezna.· 
czyć 10 mflionów zł. ma budowę Muzeum Pra· 
cy, które.go powstanie ma dla robotn:icz.ej lud­
ności miasta i jego kultury Wlielkia =ac.zenie. 

Radny z ramienia ZWM tow. Klejsta z.gło· 
&ił w.niosek o wstawienlie do budżetu sumy 
3 milionów 'Ził. na urz..ądzen.ie dzielmdcowych 
boisk spo·rtowych na Chojnach i Bałutach. Po 
za tym radna otaw. Herbstowa w i.mieniu fr.ak· 
cji PPR zloźyła wmosek o wstawienie sumy 2 
mil. zrotych do budżetu na zorganirowame 
dzielnico·wego Ośrodka Zr)rowia :n.a. Bałutach, 
motywując go złym e;tanem warunków mioesz­
kalnyc.h i :zdrowi.a. Judności t-ej dzielnicy. 

Prezes Zw. !nwa:lidów Wojennych tow. Kaź­
mie.rczaik wysunął w.n.i.oseik domagający się 
'l.lbe?JI>ieczenia w 1948 r. w PZUW na wypa.­
dek śmierci, ikailectwia j iniezdO'Ln.oścJ do pr.a.­
cy ws.kutek nieszczęśUwego wy:padkl!l fun..1<:cjo 
na.riuszy Straży Pożarnej. 

Wszystkie wnioski z.głoszone przez rad­
nych peperowców zostały uchwalo:ne. ,. 

-----------·t·~ Wszędzie dobrze, r:'j! 

a w domu najlepiej! 
Poważną J:Olę na 1ym oddl!Lk:u ma do odegra- Przekonali się o tym Polacy, rozproszeni 
nia sektor inicjatywy ;prywatnej. podczas wojny po całym świecie. Ten nasz 

Deficyt tegorocznego budżetu jest wyższy wspólny dom POLSKĘ musimy wspólnie 
procentowo, .niż w roku ub-ieg.łym. ,WyPływa 1 budować. N;wet drobn~ wkłady, wnie3ione 
to. ~ f~tu, ze po_srz:czególne przedJS1 ę?10 rstvi"l na książeczki oszczędnościowe Banku Gospo-
mteJsk'1e prnwadz1ć . będą gospodarkę mwesty-, da stw S ółd · 1 · · · d 
cyjną i amortyzacyjną. W bierżącym roku um:a sz r ~ P zie czeg~, przyczyruaJ~ ~1ę . o 
stawione . w.staną tramwaje, które dotychczas . ybszeJ odbudowy kraJU; Czy_ n:iasz ~uz ks1ą­
pewne sumy przekazywały do kas miejskich. ~eczkę "'.kładk~wą, BG? . Ks1ą~eczk1 wyja~ 
Zarząd Miejski nie dąży d-0 zwięk~z.ema tą Ją: Oddział W0Jewodzk1 BGS, Łodź, Al. Kot.. 
drogą swych wpływów, stojąc na sbanowisku, ciuszki 47. Oddziały i agentury BGS na te­
że podniesie.nie cen biletów tramwajowych renie województwa. Wszystkie spółdzielnie 
j~t w obecnej sytuacji zarob.Jczywej n.aj.szer- . oszczędnościowo-pożyczkowe. 

54 1 Niemało upłynęło czasu, zanim oprzy 
~ tomniał. 

l - I ta kulawa, garbata, krzywa mał­
pa odważ~ się wyciągnąć łapę do ta­
kiej niebywałej w świecie piękności! 

- Nie, dobry człowieku - odpowie· 
dział garncarz z rozpaczą w głosie. -
Widzę, patrząc na twoje łaty, że nie po· 
siadasz majątku. Muszę mieć całe czte­
rysta tangów. Nie mam bogatych znajo­
mych, wszyscy moi przyjaciele są zruj­
nowani podatkami 1 opłatami. 

Czemuś się ucieszył? Przeklęty oś- I ojcu twemu lekką pracę i dobre poży­
le! Czy nie możesz nieco ciszej sławić wienie, jeśli zaś będziesz krnąbrna, 10 
miłosierdzie i mądrość emira! A może przysięgam na światło moich oczu, bę­
masz nadzieję, że otrzymasz za gorli- dę go karmić surową fasolą, zmuszę go 
wość posadę głównego nadwornego do dźwigania kamieni i sprzedam c!li­
pochlebcy? · wińczykom, którzy słynni są z okrutne­

Tłum głośnym śmiechem przyjął jego 
słowa, rozstępował sfę przed nim i za­
mykał drogę przed strażnikami, którym 
nie udało się dogonić Chodży Nasredi­
na, położyć go pod sprawne ręce katów 
a osła jego przekazać skarbowi emira. 

ROZDZIAŁ Xll. 

go traktowania niewolników. Nie bądź 
więc uparta i pokaż twoją twarzyczkę, 
1 piękna Giuldżanl 

- wykrzyknął. - Po co, po co wydo­
stałem go wczoraj z wody; i otóż mój 
uczynek już się zemścił ną. mnie! Ale zo 
baczymy, zobaczymy jeszcze, brudny 
lichwiarzu! Jeszcze nie jesteś panem 
nad garncarzem i jego córką, mają jesz 
cze godzinę zwłoki, a Chodża Nasredin 
może przez godzinę zrobić to, czego 
inny człowiek nie zrobi w ciągu roku. 

W międzyczasie lichwiarz wyjął z tor 
by drewniany, słoneczny zegar i od­
mierzył czas. 

- Czekaj na mnie garncarzu pod tym 
oto drzewem. Wrócę po godzinie. Nie 
próbuj się ukrywać, gdyż znajdę cię 
choćby na dnie morskim i postąpię z to­
bą ja·k ze zbiegłym niewolnikiem. A ty, 
p'~kr.a Giuldżan, pomyśl nad moimi sło­
wami: od twojej · przychylności zależy 
los twego ojca. 

I z triumfującym uśmiechem na swej 
qnuśnej mordzl3 udał się do szeregów 
jubilerskich po ozdoby dla nowej na­
łożnicy. 
Złamany nieszczęściem garncarz i je­

go córka zostali w cieniu przydrożnego 
drzewa. 

Nadszedł Chodża Nasredin. 

- Otóż sąd skończony i teraz wła­
dza moja nad wami jest nieograniczo­
na. - mówił lichwiarz do garncarza Nia 
za i do jego córki Giuldżan, gdy po od­
czytaniu wyroku, oni w trójkę - opusz­
czali miejsce sądu. - Piękna dziewczy 
no, od chwili gdy ujrzałem ciebie, stra­
ciłem sen i spokój. Pokaż mi jak naj­
prędzej twoją twarz. Dzisiaj, równo za 
godzinę, wejdziesz do mego domu. I je 
śfi bedzlssz dla mnie uprzejma, to dam 

Lubieżnymi, haczykowatymi palcami 
podniósł jej zasłonę. Gniewnym ruchem 
dziewczyna odepchnęła jego rękę. -
Twarz Giuldżan była odkryta tylko jed­
ną chwilę, ale tego było dość, ażeby 
Chodża Nasredin, który przejeżdżał na 
swoim osiołku, zdążył podpatrzeć. A 
piękność dziewczyny była tak zadziwia­
jąca i nadzwyczajna, że Chodża Nasre­
din ledwo nie stracił przytomności: -
świat pociemniał przed jego oczami, 
serce przestało bić, pobladł, zatoczył 
się w siodle i wstrząśnięty zakrył dłonią 
twarz. 

- Garncarzu, słyszałem wyrok. Spot­
sa kało cię nieszczęście, ale być może bP­

' dę mógł ei· dopomóc.. 
Miłość poraziła go błyskawic;znie. 

ma podobna do błyskawicy. 

- J9 również nie posiadam boga­
tych przyjaciół w Bucharze, jednakże 
spróbuję dostać - odpowiedział Cho· 
dża Nasredin. 

- W ciągu jednej godziny dostać 
pieniądze, czterysta tangów! - Starzec 
z gorzkim uśmiechem pokiwał siwą gło 
wą. - Zapewne śmiejesz się ze mnie, 
przechodniu. W podobnej sprawie mógł 
by coś zrobić chyba tylko Chodża Nas­
redin. 

- O, przechodniu! Ratuj nas, ratuj! 
- zawołała Giuldżan, obejmując ojca„ 

Chodża Nasredin spojrzał na nią i do 
strzegł, że dłonie jej są skończenie pię 
kne. Odpowiedziała mu długim spojrze 
niem i on uchwycił po przez zasłonę 
wilgotny blask jej oczu, pełnych błaga­
nia i nadzie:. Krew jego zakipiała, roz­
lała się ogniem po żyłach, miłość jego 
zwiększyła się wielokrotnie. Powiedział 
do garncarza: 

- Siedź tutaj, starcze I czekaj na 
mnie, i niechaj będę najbardziej pogar­
dzanym i ostatnim z ludzi, jeśli do przy 
bycia lichwiarza nie dostanę . czterysta 
tangówl Wskoczył na osła I znikł w 
ri7~ie. · 

·~o„ c. n.l} 
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-witz z Wirtzem 
Z mfost niemieckich, moi zJ.ocl, Diisseldorf 

!iyba największą ma u nw sławę. Z powodu 
,,urody" urbanistycznej? Nie. Ze względu na 
lrw.; zabytki historyczne? Też nie. Ani kultu­
ra; proszę was, ani sztuka. Ot, po prostu Diis­

RZąediijC'a···k1Tki ~Obn3WTa s·ią wyboróW 
Front demokratyczno- udowy skupia najszersze masy 

aeJdorl jest znany jako miejsce urodzenia, tu- W miarę. jak zbliża się termin wyborów powszechnych we Włoszech, wzmaga się na· 
dzież d:z.iafa.nia niejakiego „wampira z Diissel- pięcie walki politycznej w tym kraju. Nie pomogło „zawieszenie broni", zawarte z inicja-
dortu" - Kuertena. (Nie potrzebuję wam tywy przewodniczącego Zgromadzenia Narodowego, Terracini'ego, na okres wyborów, po­
chyba przypominać. kim był Kuerten? Każdy między przedstawicielami wszystkich partii, reprezentowanych w parlamencie. Partie rzq­
tlle: bandyta, sadysta, ludożerca i w ogóle syn dowe nie chcą „zawieszenia broni", nie chcą spokojne/ kampa.nJJ wyborczej, nie chcą spo-
l'ran...ltensle-ina). · kojnych wyborów. Partie rządowe w ogóle nie chcjaJyby wyborów, gdyż boją się ich wy-

Obecnie Diisseldorf fest już sławny nie tyl- ników w obecnej sytuacji politycznej. 

I ·bo:rów atmosferę wojny domowe/. Prowoka• 
cyjne wystąpienie mostre spraw wewnęt.."'Z• 
nych, Scelby, świadczy o .tym, że rząd lilie wy• 
rzekł się jeszcze motliwości dalszego odroaze­
nia daty wyborów. Gdyby zaś ił.o oka~ cę 
niemożliwe, głównym airgume.nitem wybO!I'CZyn: 
parti·i de Gaspel1i ma s.ię stać ;policja, 

to z uwagi na Kuertena, ale także ze względu Wybo.ry we Włoszech powinny były się od- borów na 18 kwietnia. C:I.y w tym terminie 
na Wiortza. Wirtz, krótko mówiąc, to Kuerlen być jeszcze zeszłej jesieni. Rządowi de Ga- wybory odbędą się rzeczywiście? Trudno od­
w mundun·e, czyli oficer Wehrmachtu. Dopóki speri, który pTZez cały czas sp:awowania wła- powiedzieć na to pytanie z całą pewnością. 
trwała krwawa „balladka" fiihrera Ada/fa, ofi- dzy b<ii -się głosu narodu, udało się je prze- Faktem jest, że obecnie, po wyznaczer.1u 
cer Wirtz wyżywał się w tzw. krajach okupo- wlec. Je-dnak pod wzrastaiącym naóskiem daty wyborów, taktyka rządzącej partii chrze­
Wanych. Łupił, grabił, kradł i mordował, pod- opinii publi<:znej 1 :partii robotniczych, rząd ścijańskich demokratów polega na tym, żeby 
lrsymując walnie renomę niemieckiego Wehr- b ł k · ć · I · ·- · · b t - d k ł 

il~if;;,~~f:;~~~::~g:~f~)~~; ł~~~]e~~~~~~~f~~ł-
wyj~~ z formy (gubernatorzy anglosascy robią 
przectet tak obiecujące nadzieje na trzecią Znaczny wzrost produkcii artykułów użytkowych 
'wlatówkę!) - zam:ql~.!ię facet „zaprawiać" n<? ł Narodowy plan gospodal!'Czy na rok HJ48 rówki. Roik 1948 przy:niesi·e nam wzrost I 
rodakach z Diisseldorfu. Kogoś tam potrąc1J, przewidui·e wydatny wzrost produkcji arty- produkcji żarówek 0 44 procent. 
kog<jś 'obrabował, koniec końców zawędrował b · ł · j 
na ławę o&kar.żonych „sądu" niemieckiego kułów bezpośredniego spożycia. Rędziemy Będziemy ~ogli w roku i~ącym atwie 
w Dus!eldoriie. mieli w co się ubierać, gdyż przemysł wló· zaopatrywa7 :n.as~e mieszkania w konieczne 

k . . . . . . meble gdyz panstwowy pn:em~ł meblar-
Gdyby Wirfz byl „zwyl<łym·· sobie czfowie- ·ienmczy w porownamu z r-0kiem ubie~- ski z~ęk6zy swą wytwórc.z.o5ć o 58 pro· 

tJem,· ul~arano by go może surowo, ale „spr'J· ! lym wytworzy o 22 procent więcej tkanm ceni. • ! 
,,.ledl.rwy" &qd niemiecki doszedł do wniosk:i, bawełnianych, wówcza. 5 gdy równocześnie W ś ; d t 1 d·-'· j t k łów duk · · ló · · . . zro n.e wy a n e pro ....... c a ar y u 
łe z \Virtzem lak nie mo;i;na. Bo cńż z leg.?. pro cia mater;ia w wełrnanych wzrosme monopolowych - goJi i zapałek o 15 proc., 
ie n~dal 1 rabował diisseldorfozyków, kiedy 0 25 procent a Jedwabnych 0 31 procent. a -papierosów o 30 procent. Niedobory tłu-
- 'fitł1i-.C!heff1zt o przeszłość _:: BHAŁ rJDZTA.Ł Trudności w zaopatrzeniu się w obuwie szo:owe d7Jięki podniesieniu w T. b. pmduk-
W UWOLNIENIU MUSSOLINIEGO I W WAL· zoGtaną poważnie złagodzone skoro produk· cji oleju dla potm'!b spożycia - o 104 pro-
KACH NA WSCHODZIE1 'l powodu w. m. ł cja ekór twardych wzrośnie w stosunku do ceni, zo5taną częściowo pokryte. Produk- ł 
l „zasług" Wirtzowi zmniejszono do pofawy 1 roku ubiegłego przeszło dwuk.rotnie, a. skór cja cukrn, ik:tórego spożycie na głowę lud-
i tak już maleńką k-0rę. A to wszystko w tym I miękkich o 35 procent, Równocześnie :ilość ności w stosunku do czasów przedw<Jjen-
41"lu, aby pokazać światu, jakie to „witze • czy· 1 i dostaTczanego na irynek a wyrabianego me- nych bardzo rpoważ!l'i.e wzro6lo, :rostanie po- ł 
Il kawały z denazyfikacją mogq urządzać niz- charuicz:niie obuwia wzrośnie o 26 procent. większa.na 0 19 procent. 
mJeckle władze Bizonil pod protektoratem an- W .roku ub. odczuwaliśmy poważne bra- Cyfry te g,ą.dowodem, jak s~fematya;· 
gl?-amerykańskim. I ki v1 sprzęcie elek'try<:zn.ym; rprzysłovriowe nie :rea~ruje się zakreślo!lly 3-letn.im planem 

Bardzo dowcipne, nieprawdaż1 by1y trudności przy zaopatrzeniu się w ±a- g~podarezym „plan sytości". 
F.. Tam. .,.. ...., n--.-- n - --.-...-. --- - --..- - - ____ ...., ___ --.-.- --- - ..,.. .... -- - - ---. 
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Trzeba otrząsnąć si~ ze· śpiączki 
Dlaczego PZPW Nr 39 nie rozwija ruchu współzawodnictwa?· 

W tych dniach r Faktycznie w 7Jakłada.ch nie Istnieje wspól-, nych it:kaczy - terarz mU&imy 
0

walc.zyć o ja-
w PZPW Nr 39 od- zawodnie/wo pracy. To się wydaj.a barr-dz.o ikość 'k>waru. - W1Szystk.ie .Pr:zytoc:wne argu­
była 1Się uroczy- dziwne, ale aJ.i.emniej jest p.rawdz:iwe. Za.róvmo me:nty, pozornie słu6.z.ll.e, nie wytrzymują kry-
stość WRĘCZENIA dyrekcja jak i kie- tyki. Wszyscy w Łodzi wiemy, że na te „cho-
NAGRÓD PRZO- rownictwo kół :I :rorby" m<Jżna znaleźć lekarstwa.. O jako§ć to-
DOWNIKOM PRA- Rady Zaklaoowe waru toczą teraz bój wszystkie z.a.kłady, ale 
CY. Nagrody o- stwi-erdzają, że sy- n.fe kosztem ilośc!. Równie! krosna moQm.a 
trzymali towarzy- tuacja jeszcze nie poprzestawiać, a wśród 160 itkoczy !Mpewn<l 
sze: Zygmunt Sza- d<Jjrzała. Ocllotn!- znajdzie się 111.ajmni~j kilkudziesięciu dosta-
frański (178 proc. ków wielowa.roS:zta- tec'lllie wyikwa.li.fikowanych i zdolnych do ob-
wykonania), Feliks towców je6t do- sługi dwóch :k.Tooien. P.rzede:ż wiemy, że dwa 
Budziszewski (157 stateczna dil<Jść. krosna obsłu1JUją już da..WIIW J>:zl>W Nr 1 2 
procent) li Marian Dlaczego wobec i 3. Tkacz-a podnieśJ:i fiWe :ca.rol>kli, a zaik.ł~dy 
Orzechowski (156 tego tylko czte- uruchomiły nieczynna k.rosaia. 

proc.en.tj. Wszyscy ~ech ot.ka.czy. prac~- Kierownktwo iPZPW Nr 39 składa s.ię 'Ze 
trze i ;tkacze na po· Je a:ia „dwoikach 1 sitarych fa.chowc6w 1 ' je&t to :mdaniem ikół par-
jedynczych kros- - :rzucamy pyta- _ 
nach. lilie. Odpowiedzi tyi.nycl\ ;przyjść im z pomoc~ w organizacji 

"' Marian -Orzechowski Na uroczyi.st<Jści padają różne: _ wspołxawodn1JCtwa l ruchu 'W:!elowaT6ztatowe-
"'"' "' tej :maleźliś:my &ię Kro&na są żle u6ta- go. Załoga PZPW Nr 39 napewno chętnie 

przypadkowo i ze ozwyhlej- ciekawośc( dzienni· wioaie. A można w:z:!ęłaby się do J>ea.LizaicJi ;tych planó~ 
k81'\Sk.iej Jza~ęliśmy cloSzukii.wać siię ;przyczyn Feliks Budziszewskl pn:et>l.aiwJć?-: Mil· li w~&<:y v.:net prze.kona.liby się, ±e 'W6pó~: 
- dla-czego a:e 166 Jmrtowyoh tkaczy tylko zna, a.le nali!!Zy to 'WIOdniic-tw.o Jest polęmym orężem w podme-
c:zt h 1 b 1 d 

6 
h , ___ . ? uczy:o.:ić z :rozmy&łem. 6'ien.iu własnego dobrobytu J _produkcji zakła-

erec ~rzesz o n~. o s u~ę w. c l\..łvs1en _ Zresztą, me ma.my do.ść :wykwalifikowa- dów. • - '"'"-<. (BJ 
SytuaCJa dyrekci1 ikombmatu ies.t, oopr.aw· · 

Stan liczebny policji we Włosedi mtt'41 
zwiększony i wynosi obecni~ 150 tYBi~ lu­
dzi. Sprzętu dosta<czają Amerykan!~ On.t 
też dostarcza.ją dolarów na fundum: wtborczy 
pa.rti·i chrześcijańskich demokratów. 

Amerykanie są wyirazme :zaniepo.ltojM! 
ewentualnym wynikiem wyborów. Ja.ko „ ki~­
basę wyborczą rzucono Włochom d<Jla.ry z fun­
du5zu 11pom0<:y •tymc7lMowej". Dalszą przy­
nętą mają być przyrzeczone 700 miJiolDÓW do-- . 
larów z tytułu plam.u Marshall& IDo gł06owa· 
.ni.a na partię rządową mają też „zachęcać„ wi­
zyty amerykańskiej floty w portach wł~.fh· 

Naleriy przyznać, że niepokój, widoczny 
w <Jbozie ireakc}i i 6toji\CY(!h za nilł imperia· 
listów amerykańskich j-6$t :najzupełniej .'1211• 

sadniony. Lud włoski nie \lkrywa l'Wego 
wrogiego stoSU11ku do obecnych rządów. Lud 
zdaje sobie sprawę, że to właśni~ 37:1\d de Ga­
speri odpowiedzialny jest za infla.<:ję, za. dro· 
żyznę, za. bezrobocie, za po5tfl!>ujący upadek 
przemy6łu i irolnictwa w kraju. Naród wło· 
ski, a w szc:cególnośol kla'!ia robotnicza maj4 
świadomość tego, że dłuższe poz06tawani• 
u władzy tego rządu doprowadzi do prz~bra• 
żenia Wloch w kolonię amerykal1.skq. 

Ta świadomość jest przyc:zynll ogromnej po· 
pula-rnoścl, j-a.ką cieszy ~ę we v."Szystkioh war· 
stwach ludności ;prracującej Front Demokra­
tyczno • Ludowy. MMy widzą w pro-gm.m.ie 
Frontu Demok.ratya:nego, progNllll odpOIW'ia.­
dający ich intere60m, !Progr.nn· pl'.0~ do 
uzdrowienia sytuacji gospodarezej Włoch, wi­
dzą w nim gwarancję niezałełn.o~ l 6U'Weren· 
ności Włoch. 

W całych Wlos'Zecli :camacza. clti lilnT pr~ 
za jednośclq oboro demok.rac}I. Warto pny­
pomnieć, że na ik001grers:ls !Parli! SOoCj.aliistv<:z­
nej w styczniu grupa Lombardo, Wy>stipuJq<:a 
przeciwko Frontowi Demołoraitycznemu, 1J.111-
ikała mniej, niri; 1 procent gł06ów. Z'Upełnym 
niepowodzeniem zakończyły się teł roz.b!jac­
ikie · i!.ntry.gi Sara.qat.a. 

Front poik.a'Zal <l6tatnJo gwll sflę w wybo­
rach do irady miejiSkiej w ml.eśde Pescara. 
Wytbo.ry te były swego :rodzaju generalnq, a-e­
petycjq przed wyooTa.mi powszeclmym.t Front 
uzyskał w Pescarze ponad 50 pr.oeen.t wazyat­
kJch głosów J więbzo.§1! ma.ndatów, 

W oOOa:l~ ire~J '·Wło6kiej pa.nu je rtlepetV­
ność J przygnębienie. Wyrazem nastr·JjOw, 
panujących w ikołach reak~yjnydi, jest aTty­
kllił !korespondenta londyń~o „Times", któ­
ry oceni.aj~ sytuację pm!dwyho!r~ we _Wło-
szech, ~i&-ze: ·, · ·'"i.:::' ·~:iir· 

„Utworzenle biom wybo1csego PdltJJ 
. „~„. ~j,\ 

SocfaJJstycmef s komunl&taml •f'Wonylo ~:e 

Włoszech .rytuacfę odmlennq iod sytuccff 

w J1U1ycli kta/Of!h zac~:-~europeJ!kJ.f!i. 
Oznacza ·10, 1e partJe wlo31i!e, kt61e~opo­
wfadafq się za wapólpr~eq I! !UJ'01'4.Wsd(N>d. 
nlq, a przeciw propozycjom Mar1ha.11a '1.'Be­

vina, mogq wyjU rwyclęaJco • nadc1i6dzą-
cyc11 wyborów". . G. Mttłm. 

da, truana ..... Dzieśięl: oddziałów zakładów mie­
ki 6/ię na <lxiesiędu ulicach i to nawet na 
prnec.iwległych ikrańoach miasta. Obejmując 

komb.fnat ii! obeona dyrekcja natknęła się na 
'Wielik.ie 1 braki oteichniane. R-z:ecz to :zrozumiał.a,, 

jeśli :~ąć p<>d ;uwa-

O t t • d e H •tł felki na wygo.kim oli'-:a~e. W pobliłts latała. S a n1e . 01 1 era niewielka butelecZ~'l., wy~zlelająca . wyra.tnie 
odór ź.rąc~o pły.'lu.,, · 

, .~ ' . Z Kancelarii Rzeszy nafyclimłaat 9pr0we<ko 
(ciąg dal szii) · ,., .. ·!. '· ·'i no Schneldera oraz kuchana Lange cel.en ~ 

C/ - ' poznania :cwłoik. Lllllge, wska:cuJą<: na prot&ą, 
gę, · że ' kierownictwo Niewątpliwie, te „proroctwa" zostały „spre 
nie było ~entraifao- parowane" po utworzeniu drugiego frontu w 
wańeli każdy kiemw- Europie, latem 1944 r. €elem ich było pokrze 
nile g<lspodari1}rł' iina· pić wiarę Hi.Uera w przy>szłość. . 
czej. T<Jtei w sierpniu Dziś mamy 3 maja 1945 r. W kwietniu te-
ubieglego :roku plan goż roku „szwedzki prorok'' zapowiadał rO'Z-
był wykoa:iany zaled- poczęcie nowego zwycięskiego marsllu na 
Wi-e.#w 70 pro.cent.ach. Związek Rad'Zieck1. 
Z 'U.Zna.niem ' trzeba Obok gabinetu Meissnera znajduje się nie-
stw1erdzić, że tempo wie-lki pokój, Tam prawdopodobnie urzędowa 
reorganizacji było li funkcjonariusze dz.iału odznaczeń i nagród. 
wieT.kie: 10 grudnia Znajdujemy tu setki dyplomów na iróż.ne orde-
ub. r. z.a.loga P.Z.P.W. ry, Niektóre z nkh są już datowane, a na-
Nr 39 plan roczny wet i podpisane przez Hitlera. Podnosllę leżą-
wykonala. Prndukcja cy na podłodze jeden z tych dyplomów i czy 
gzybko wzrasta. W tam „w imieniu narodu niemieckiego odzna-
Hpcu ub .. roiku wykoń- czam Gennana Folk era orderem za wierną 
cza Inia wy ik 0 !Il a ł a ZygmWlt Szałrańskl służbę drugiej klasy. Fuehrer - Adolf Hitler. 
2.716 sztuk itowa.nt, w grudniu (mniejsza ilość Dnia 20 maja 1945 r." Podpis Hitlera jest pra 
ljrzepracowanych dni) 3.431. . wie prosto~adly do wiersza ,i bardzo drobny„, 

Powyższe dane ""dajemy gwoli 6prawied· i Jednak, ani Hitler, ani Meissner, ani nawet 
.-- przysięgły „jasnowidzący'' Swen nie mogli 

liwośd - .powtarzamy: dyrekcja wraz z kie- przewi~ieć tego, iż już 3 maja ten dyplom tra 
rownictwem zrobiła zna.czny wysiłek, by upo· fi do rąk radzieckiego of1cera. 
rządkować 'Mk.łady. Niemniej należy podkreś- KONIE.C GOEBBELSA 

Na terenie północnej dzielnicy berlińskiej, 
Hć - w ikw~ti współzawodnictwa kombinat w więzieniu, które się znajduje w obrębie re 
8!a.11ql na martwym punkcie. jonu Pletzensee leży trup Goebbelsa. Znalezlo 
111nuu.1;1n11,11 :11111.1111111o11.11111 •11111 •111.111!:1 no go w podziemiach gmachu Kancelarii Rze­

Sprostowauie 
szy. Jadę tam. Nie jest to tak łatwe, bo dro­
ga biegnie przez gmatwaninę ruin i znls.zczeń. 
Więzienie jest puste. Ale prawie nieuszko· 

W związku e: zamieszczonym przez nas arty dzone. Cela skazat'lców. Pokój, gdzie zabijano 
kułem ·p. t. „Przygotowania do Swięta Kobiet więźniów. Gilotyna oraz specjalne urządzenie, 
w Łódzi" proszeni jesteśmy 0 wyjaśnienie, te dzięki któremu krew lała się do osobnego re-

llerwuaru. Nientcy zbierali ·ją następnie w bu 
okólnik przew '. duje w 1-ej setce kobiet - telki„. 
2 premie, zaś w następnych setkach po 1-~j W kancelarii więziennej pułkownik radziec 
premii ki opowiada 2ebranym dzienn!'lf.~~~-· o tym, 

jak znalwono tni.pa Goebbelsa. 2 maja ·dyw!- widoc:cną na znielc.s:ctalcoh.ej nodze jednego z 
zja iradzlecka wtargnęła do Kancelarii Rzeszy trupów, głośno ~woł.al 1 '· 1 \'>. ·' 
Niemal odrazu e:ostał rza.trzymany niejaki Wil - To iest - Goebbeltf •' · „ · --. · ~;p: .;: 
helm Zilm, wyższy urzędnik Kancelarii, Gdy Schneider również potwieidz:I? iłowa. k:uclia-
go zapytano o to, gdzie się znajduje obecnie re:a. ' 1 1 ' ,. • 1 

Goebbels, - Zilm powiedział: Jedno-:ześn4e wskaz.al na mln!<11ł.urow.e, mie-
_, PopełnU samobójstwo„. ·' -, ·;.·-r kształcone nogl cru na dziwne 1 małe, lecz 
- Skąd wam o tym wiadomo? bynajmniej nie damskie pantofle. Takie wla-
- Słyszałem o tym ()d pracowników Kan- śnie obuwie nosił zwyilcle karzełkowaty gar-

celarii Rzeszy, - padła krótka ()dpowiedź. bus - Goebbels. W ten sposób zidentyfikowa 
Zostall również zatrzymani kucharz - Kef no trupa 1 ustalono, iż J,est to istotnie Reit.'hs 
podziemnej stołówki - Lange oraz kierowniik minister propagandy, Gauleiter I Komi.san 
podziem11e90 gareżu, Karl Schneider. obrc>ny Berlina dr Goebbels. . 

Zilm poprowadził radzieckich oficerów do Zwłoki zostały przewlerlo.ne ·do ~emiia 
podziemnego schronu pod Kancelarią Rzeszy. Pletzesee. Tam zademonstrowano je osobom„ 
Jest to piętr9wy labirynt pod ziemią. Wzdłuż które dobrze znały Goebbelsa, Między kmymi 
labiryntu biegnie korytarn. Na ten korytarz pokazano je równld admirałowi Fossowi, któ 
wychodzą drzwi poszczególnych podziemnych ry przez cały czas oblężenia Berlkia :cnajdo­
mieszkań wyższych dygnitarzy hitlerowskich. wał się w schronie. Temu właśnie admirało­
Mies7Jkanle Ribbenttropa jest puste. Na biur- w1 w dniu 30 kwietnia Hitler doręczył r<>Uaz, 
ku leżą dwie depesze. Znaleziony tu lokaj iro na mocy którego przekazywał władzę Rekhs­
nicznie zauważył: kanclerza Gross-admirałowi Doen!tzowl. F.oss 

- Pan ReL':hsmiruister 20 kwietnia odjechał również zaświadczył, iź jest to trup Goeb-' 
w nierzna.nym !kierunku. Zabrał ze sobą tylko beJsa. · 1-;v 
swój prywatny bagaż oraz wino. Dzdeń :( maja. Ulica tle.rlińsadi wyglą-dają 

ZWŁOKI GOEBBELSA już znacznie lepiej, Sprzątnięto gruzy, !które 
Pod ziemią natrafiono na szpital, aptekę, piętre;yły się 'na chodnika.eh i jezdniach. Jedy 

stołówkę, centralę telefoniczną, stację elek- nie tylko dziedzin.lee oraz wewnętrzne · po­
tryczną oraz wielki garaż. Z podziemnego la- dwórko Kancela.ril Rzeszy wyglądają IPO" stara 
biryntu Zilm wyprowadził radzLeckkh ofke- mu. Wszędzie, - stosy k'amien11 żelastwa, ce 
rów na małe, wewnętrzne podwórko Kance- gieł, wyrwy 1 niezasypane leje„, Błąd?.dmy 
larii Rzeszy. I tu właśnie znaleeiono dwa tru- wśród chaosu tych zniszczeli. Zbliżamy 1.ię do 
py, Leżały na czarnej, zwęglonej ziemi ob<ik miejsca, gdrie :zOS'tal odnaleziony it.rup Goeb· 
studni. Były to :cwłolfl mężayzny oril2 . kobie- belsa, Czarna spalona :clemia. Jeden z ofice• 
ty. Nawpół spalony trup kcbiety nie dało się :rów podnosi z ziemi nawpól spa.lont ~to„ 
w żaden sposób rozpomać, Mn4ej spalone by I fel, Pantofle jeszcze le!ą tu. 1~ llUllaty. 
ły zwłoki mężce;yzny. Obok tych trupów zna- ~ta fla6Zka. Tu był żrący :płyn:, jakim ese­
leziono malutki bra'lLD.ing, reszbki daxru;kiej sowcy oblewali dała, aby ie nę.stęnnie spalić. 
bluzeczki oraz: na~61 s_pa~1;1.e damskie pauto - Prze.sxk~d;z~~o 4m w t~j p!!_ą:~ /ii ,(D/;;.c~DŁ 
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Na rynku p racy 

da e Urz~du Snr.utna historia z granatem 
Ostatnio.w iodz:I zaobserwować mo;Z;na cha-

11'.akteriatyczny objaw, ja.kim je6t ro.snąca licz­
ba. refesttufqi:ych alę ludzi do pracy. W znoacz­
nej ;większości są to ci, iktórzy doty.chcui.s zaj­
mo:v.a:Li się drobnym handlem w 6klepikach lub 
na <cynkach. Jak wyk.aroją •:rejeEtrv Urzędu 
~trud:nil~a., ·W ci1i9u jedn.ego mi.e6.iąc-a lista 
1ch wymooa 3 <tysiące · osób. Doda.tni ten ob­
ja'."' oznftc:za o<lp!yn.ięcie zdolnych do pracy lu­
dz:i z ,,c::zaxn~o rynku", co choć częściowo wy­
il'ÓWllra~ mme ;potrzeby o<lnośne przemysłu; 

' O . ile cllo.dzi o fab.rytki włókiennicze, to 
wpra.wd:z:ie przemysł wetniany zaspoJmił już 
6We za.potrzeb.owa.n.ie rąk do pracy, ba.weL"loia­
ny c.i&pi jednak wciąż n.a brak pracowników 
~. ~o =ówno fi!<:howców, jak i sił n:iewyikwa­
hfikowany<:h. Aby zaradzić itej cytuacji., fa· 

Nowy numer „Kuźnicy 11 

bryki konfekcyjne -i d:dewlarskie ze ewej stro- pr-a.cy, to najdotkliwszym z nich jeist zbyt ma­
ny ograniczyły przyjmowanie n.owych pracow- fa ilość wykwalifikowanych księgowych, l.<!Łó­
ników, aby umożliwić nasycenie patrLeb fa- rych jes.zcze conajmnl-ej 100 znalazłoby pracę 
bryk bawełnianych. w naszym mieście. Brak jest również u:rzędni-

Przemysł budowlany, wobec pięknej i dep- ków planowania., inżynierów i mecllaników. 
lej zimy, już od przeszło dwóch miesięcy Ujawnia. się też wielki brak chemików, któ­
wchła.nia siły robo·cze i rzecz ja&na, że z na· ryich daremnie poszukuje Zjednoczenie Prze­
staniem wiosny zatrudnienie swe zwiększy mysłu Organicznego, chcąc :im dać pracę w- fa­
wielok.rotni-e. • brykach chemicznych, 6pożywczych i farma-

Jeś1i chodzi o b.rak.i. Ódczuwane na rynku\ ceutycznych. 

Kolejarze rywalizują w sprawności przewozu złomu 
Wsp6łzawollnfctwo między Łodzią a Lublinam 

Pracownicy kolej<>wi naszego okręgu Współzawodnictwo po.lega na tym, k.tó· 
wespół z delegatem Zarządu Okr. w Łodzi, ra z dyrekcji wyśle większą dlość złomu do 
doceniając wielką wagę i cel akcji gospo- hut ponad ustaloną normę przez Minister· 
da.rczej zbiór.ki złomu, wystąpili z din.icjaty- stwo Komunikacji. Dla Dyrekcji OKP Łócłź 
wą zorganizowania współzaiwodnictwa pra· 
cy na odcinku przewozów złomu dla hut. no.rma wysyłki wyznac:wn.a została na 800 t. 
Na wstępie tej akcji wezwa.li do współza- miesięcznie. Dyrekcja łódzka ma jednak 
wodnktwa Dy.rekicję O.K.P. Lublin. nadzieję znacznego przekroczenia normy 

Wojskowy Sąd Rej<>nowy .rozpatrywał spra­
wę Stanisława Nowaka - młodego chłopca. 
06karżonego o nleprawne posladanie broni. 

Sprawa ta. ma raczej niecodzienne tło. Otóz 
Nowak należał do zespołu teatrzyku · objazdo· 
wego, który miał w swym programie m. in. 
sztukę na temat partyzantki. Według tekstu 
sztuki bohater, którego irolę dano Nowakowii, 
powinien byl W)">tępo-wać z granatem u pasa. 
Wobec tego, że w rekwizytorni teatrzyku n.ie 
było „odpowiednich" granatów, Nowak przy­
niósł z domu granat, który - jak oświadczył 
przed Sądem - był „poniemieckim szmelcem", 
i ten rzekomy ,,szmelc ćwiczebny" przyczepił 
sobie do boku. Podcza.s wys-tępów w jakiejś 
wiosce funkcjonariusze M. O. z.ainter-esowali 
się granatem. Okazało się, że był to ostry gra­
nat, mogący w każdej chwili eksplodować. 

Zostało przeprowa.dzone dochodzenie w tef 
spraw.ie. Wojskowy Sąd Rejonowy, biorąc pod 
uwagę W6zelkiie okoliczności łagodzące-, skazał 
Nowaka na 1 rok więzienia. 

llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllU 
Delegaci D.O.K.P. Lublin wezwanie przy- i osiągnięcia do 1.400 !. naład'llILku i wyisył-

ję1i i odnośne umowy podpi6ane wstały ki złomu miesięcznie. Trial! L 
dnia 27 lutegd hr. w Lublinie. Obes ws pół· Zebrany złom otrzymywać będą huty I I~- I u u n a~-
zawodnictwa trwać będzie 3 mieslqce - śląskie· w Gliwicach i w Katowicach oraz .:!:fi 
od 1.3. do 31.5. 1948 r. huty w Częstocllowie. md:M:WWW®l'I 

-------------------------------------- ••;ą.1„g11:w4.191+1+a41 ... ex-1i1-t•W&J#•• 

Naibliższy, 10·ty numer „Kuźn.ky". przyno­
si n~stępujące pozycje: wyjątki z pism Marksa 
i z artykułów Mickiewicza w „T.rybunie Lu­
dów", związane z rewolucj,ą lutową 1848 r., 
artyk'lll llterac:k4 Pawła He~tza p. t. . „Dwie 
mowy Rosjan", felieton lite-ra':ki Ryszarda· Ma· 
tuszewskiego p. t. „Kukułcze jajo'', wiersz 
Andrzeja. Brauna p. t. ,,Miasto", artykuł Ada­
ma Bromberga p. t. „Rok pracy w pojedynkę'' 
artyk~ Aleksandra Hertza p. t. „Książka na-
ukowa - popu1ama i Dliepoipu1arna··, wiersz ----------------------------------------------

~n~ół:ic:a ~~~~i::e~ty t.po~~~ ocz::: w· a I ka p I g ą z· e b r a patriantach Jana Huszczy p. t. „We Władysła Z 
wow-ie'', r-ecenzj~ Mieczn,ława Ja.struna p. t. twa 
,,Pamiętnik e.rtysty" z ~dania podobizny ~ 
aut09raf11 „Vade-Mecum'' Norwłda, recenzję ..:.klepq Otrzq ... ają 0dp0Hliednie tabliczki 
Adolfa Sowińskiego p. t. „Artystyczny komen 
tara do N<llrWida" z książki Hanny Malewskiej Bez jakichkolwiek istolinych powodów 
p.t. „Zn.diwo na sierpie. Powieść 0 Norwidzie'', w Łodz:i OiSt.a.tnio zaczyna aię rozprze.strzen~ać 
artykul Zenona . Wiśniewskiego o Surlkowie, plaga żebractwa. 
„Tydzień poliityczny" Tadeusza KubiJta, arty- O ·tym, że objaw ten nie ma życiowego uza­
kul Anieli Milm-:1dej p. t. „Z rozważań nad ~dnfo:n.i.a, śwla-dc.zy fakt wydawarua potrzebu· 
liter.a.turą dZiecięcą•·. XXXII list Stefana Otwi- jącym przez Opiekę Społeczną świadczeń ple· 
nowskiego „W Krakowde", felieton gospodar- niężnyc.h w sumie 800 z! 111a o6obą ii 40e zł na 
ay Kajetana Kotowicza p. t. „Afrykańska go członka :rodziny. Prócz tego w trzech p·1nk· 
rącik.a'', przegl!'}d prasy, wykaz książek na- tach miasta, w ikucllniach mie~kic.h: w Parku 
desłanych i noty. Trzeciego Maja, przy ul. Sędziowsk·iaj 16 i ul. 
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PPR Wsp"ó Ina akadem·ia • 
I PPS 

z okaz ii 1 OO-ei rocznicy Man· festu Komunistycznego 
W dniu 2-go marca odbyła się uroczysta 

akademia z okazji setnej rocznicy Manifestu 
Komutiłstycznego, zorganizowana przez · koła 

ŁK i WK PPlt l PPS. Wśród gości znajdo­
wali " śię ' mi~dzy 1nnymi tow·. tow. Sowiński, 
Gł-OWackl Baryła i Andrzejak. 

Zebranie zagaił tow. Lenartowicz. 

Przemówienie krótkie i treściwe · wygłosił 

tow. A. Cichocki. Niemilknącymi oklaskami 
zebrani przyjęli wywody mówcy o Zyw<>tno­
ści Manifestu Komunistycznego oraz życze­
nie, by obie partie robotnicze Polski Ludo­
wej, kroczące po drodze wytknię~ej przez 
Marksa 1 Engelsa znalazły ~ię jak najszyb­
ciej w jednej zjednoczonej marksistowskiej 
partii klasy robotniczej. 

W części artystycznej Apolinary Prndras 
wykonał szereg utworów na akordeonie, tow. 
Halina Bil!ńg recytowała utwory· poetów pro­
letariackich Majakowskiego f Broniewskie­
go. Orkiestra wojskowa pód ' dyrekcją por. 
A. Wierucha wykonała kilka utworów muzy~z 
nych. 

•••••••••••••••••••••••••••••• 
Piękno i artyzm sztuki 

· ludowej . 
Cfekawa wystawa w M~ejskieJ 

Galerii Sztuki 
Sta.raniem Wyd~ia!u Kultury 4.S:ztuki w Miej-

6kiej Gałe.rii Sztuki ·w parku Sienkiewicz.a. ot· 
warta zostanie- 14 marca Wystawa Sztuki Ltl· 
dowej, rorganl:i:owan.a z inicjatywy MiniS>ter· 
stwa Kultury i Sztuki przez Ogólnppolski Ko­
mitet Wykonawczy, 

Wystawa ta, eiesząca się ogromnym powo· 
dzeniem w Krakowie, 7.awierać będzie rzeźby, 
malarstwo i grafiJcę ludową. Celem jej jest po­
kazanie ·osiągnięć h,1du polskiego w zakresie 
sztuki nie w świetle etnowafii, jak to do.tych· 
czas się dział~, 'ale w ~wietle wartości pla­
styczny<'h. Po taz pierwszy wystawione będą 
dzieia arty6tów ludowych z pominięci-em wszy-
6tk!eg"; 'co świa'dc'zy jedyn.ie. o żdołiniczym 
charakte~e $Ztukl lu\l~wej, choćby 'to. ~yly ' 
najpiękniejsze skrzynie, 6zopki, czy wycina.n· 
ki. . lnitencją bowiem Wy5tawy jest ' poka.zan1-e, 
że sztuka ludowa nie mieści 6Jię w zdoibn!c· 
lwie, ani w modyfikacjach regfonalnych lub 
tematyce religijnej, ale ma własne, artystycz­
n.e oblicze, które wzbogacić może kulturę pol-
6k~. Po' raz pierwszy tak pomyślana Wysta· 
wa wzbudzi niewątpliwie Z"-lntere.sow~!e 

w ll46ZYJD md~cle. 

Akademia zorganizowana przez kola Wo­
jewódzkiego i Łódzkiego Komitetów PPR i 
PPS jest pierwszą tego rodzaju imprezą. Na­
leży żywić nadzieję, że stanie się ona bodź­
cem do zorganizowania szeregu tego rodzaju 
wspólnych wystąpień w dzielnicach i ko­
łach partyjnych. (b) 

W PZPB w Rudzie Pabianickiej z po­
śród tkaczy pracujących na 8 krosnach naj­
lepsze rezultaty osią1nęll: Jó1Jef Skiba -
1'75,5 proc. oraz Ignacy Cieszldewicz -
169,4 proc., a na „szóstkach" Józefa Bieniak 
- 177 proc. i Teresa Gosińska - 173,4 pr. 
W przędzalni na 3 stronach uzyskała He­
lena Kociołek 104 proc. a Genowefa Ga-
włowska 159 proc. · 

W PZPB w Pabianicach pierwsze miej­
sce w tkalni zajęła na 8 krosnach Sabina 
Zych - 156.2 proc. Na „szóstkach'' osią­
f'nał Karol Sniady 1113,9 proc. Na „czwór­
kach" odznaczyły się Helena Swiątek -
171,2 proc. i Stanisława Bujnowicz - 171,1 
proc., a w przędzalni: Władysława Karsz 
- 148;1 proc. i Weronika Kaczorowska 
- 144,7 proc. 

W PZPB Nr 4 na czoło tkaczy pracują:. 
cych na ·16 krosnach automat. wysunął 
się Józef Sobczak - 170,6 proc. W przę­
dzalni odznaczyła się Ewa Dolebą - 147 
proc. 

W PZPB Nr 2 w przędzalni (4 strony) 
wyróżniły się: Walentyna Czapska - 144,2 
Helena Olczyk - 148,2 proc., Bronisława 
Olejniczak - 140 proc. i Bronisława Woź 
niak - 142,4 proc., a na 3 stronach: He­
lena Brzozowska-148,7 proc. i Maria Wa­
łęzka - 154,5 proc. W tkalni na 6 kro­
snach pierwszeństwo zdobył Bronisław 
Ciuła - 151 proc. Na' „czwórkach" wy­
sunęły srę· ha czoło: Helena Płachta -
159,4 proc. i 'Zofia Wielińska - 163,6 pr. 

W PZPB Nr 1 w tkalni (na ,,szóstkach") 
pierwsze miejsce . zdołłył Stefan Pałczyński 
- 186,2 p):oc. Dalsze miejsca zajęły: Jó­
zefa Seweryniak - 145,4 proc., Maria Py­
"liak - 164,2 proc. i Anna Ramus -
128,3 .,proc. 

W PZPB Nr 3 wśród tkaczek wysunę­
ły się: Leokadia Wejman (6 kros. - 171 
pro9.) i Bronisława M;atczak (4 krosna wą­
skie - 188 proc.). We współzawodnictwie 
zespołowym majster Feliks Tomczak -
143 proc. - wyprzedził majstra Mariana 
Tosika - 135 proc. W przędzalni (3 stro-

Rz~owskiej 145, wszy~y p~awdzi~& pottze· 1 otr~ym~ją tabJJczkf, które od pierwszego 
bu1ący pomocy otrzymują obiady, ktorych wy- kwietni.a. rozprowadzi Miejoski Komitet OoieJd 
daje się około 50 tysięcy miesięcznie. Poza Społecznej. Jednocześnie :postanowiono ;wr6-
tymi św.i.ooczen1ami istnieje •ów:n.ież opi~a ~- cić się do Komendy M. O. w sprawie zwiększe· 
kład.owa. W tych warunb.cll domQkrązna ze- nia kontroJJ nad proszącymi o jałmużnę. 
bran:ina nie jest niczym usprawiedliwio."la. 

W zwląz,ku jednał< z zaobserwowaniem na· MŁODZIEŻOWY DOM KULTURY 
silenia żebractwa., w Wydziale Opieki Społecz· POWSTAJE WE WROCŁAWIU 
nej odbyła eię konferencja, mają-ca na celu We Wrodawiu, z inicjatywy Towarzystwa 
zwalczanie tej plagi. Ponieważ żebractwo Przyjaciół Młodzieży Do.[nośfąskiej powstaje 
przede wszystkim noagabuje sklepy, postano- Dom Kultury, mający skupiać w swych mu· 
wio!llo,. że wrsoJco~ć opoda~o":'anioa. kupców rach młodzież o .zainteresowaniach artystycz­
wyn.os1ć będzie 500 z!ot~ch mles1~rue, wpła· nych. Przy placowce tej powstać ma pierw­
co.nych n.a n:ecz Op1ek1 Społeczne). Sl<lepy szy Dolnośląski Teatr Młodzieży. 
1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111um11n1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111m11111111111111111111111111u 
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VI sprawie domów poniemieckich 
Cała prasa pisała o uchwale Zarządu 

!\-Ilasta o sprzedały małych domków po­
niemieckich. Ja też w takim domku -

ny) wyróżniły się: Genowefa Szulc - 175 
proc. i Jadwiga Filipczak - 171 proc. 

W PZPB Nr 5 w przędzalni odznaczyły 
się (4 strony): Stanisława Witczak - 146 
proc. i Maria Nowak - 147 proc. a na 
3 stronach: Stanisława Zakrzewska - 193 
proc. i Stefania Kufel - 142 proc. W 
tkalni, na 4 krosnach, osiągnęły: Anna Bła 
żejewska - 177 proc., Maria Pryczek -
174,8 proc., Maria Rakowska - 174,8 proc.: 
Józefa Kamińska - 174,7 proc. 

W PZPB Nr 6 w przędzalni pierwsze 
miejsca zajęły: Anna Zielińska - 171,7 pr. 
i Kazimiera Urbaniak - 169,2 proc. Spo­
śród tkaczek na 6 krosnach wysunęły się 
na czoło: Feliks.a Marciniec - 163,5 i An­
na Nagroda - 161,7 proc., a na 4 kros­
nach Franciszka Maciejewska - 151,9 pr. 

W PZPB Nr 7 w tkalni na „czwórkach'' 
wyróżniły się Alfreda Wolińska - 172 pr, 
i Otylia Mikołajczyk - 169,3 proc. W przę­
dzalni (3 strony) uzyskały: Marla Woźniak 
- 163,2 proc. i Kornelia Nowak - 162,7 
proc. , 

W PZPB Nr 8 w przędzalni (4 strony) od 
znaczyły się: Zofia Brożyńska - 168 proc. 
i Maria Mytlewska - 154 proc. W tkalni 
na „czwórkach': o!liągnął Bawolak Ste­
fan 187 proc., a Krystyna Dawicka 166 . pr. 

W PZPB Nr 9 w tkalni na „szóstkach'' 
wysunęła się na czoło Feliksa Pakulska -
152,3 •proc., a w przędzalni (3 strony) Ma­
ria Orłowska - 143,4 proc. 

W PZPB Nr 16 najlepsze rezultaty osią­
gnęły prządki (4 strony): Zofia Kisiel 149 
proc. i Zofia Doryn - 144 proc. 

W PZPB Nr 22 w przędzalni odznaczy­
ły się: Bronisława Jagas, 'Stanisława Sła­
wińska, Maria Partyka f Helena Wlazło. 

W PZPB w Andrychowie wśród tkaczy 
(,.czwórki") pierwsze miejsce zajął Fran­
ciszek Guzdek - 154,7 proc. . Wśród tka­
czek odznaczyły się: Katarzyna Buda -
159,4 proc. i Maria Byrska - 154,2 proc. 
W przędzalni (4 strony) wysunęły się na 
czoło Janina Kudłacik - 139,6 proc., Ro­
zalia Karkoszka - 138,3 proc. i Władysła­
wa Stachura - 135 proc. 

mieszkam l sporo pieniędzy Już wył&ły­
łam na jego remont, lecz niestety s 
uchwały Zarządu Miasta nie cieszę się, gdyż 
w żadnym WYPadku nie mogę korzystać z 
prawa nabycia domku. iestem wdową i 11 

mego zarobku tkaczki mu.sz~ utrzymać rodzi­
nę. 'Moje zarobki nfe pozwalają mi na spła­

. tę domku nawet w najmniejszych ratach. 
Grozi mi wobec tego utrata dachu nad głową. 
Sądzę, że nie ja jedna znajduję się w tej SY', 
tuacji J apeluję tą drogą do miarodajn!111?1 
czynników, by wzięły te wypadki pod uwagę . . 

Maria Kruszyńska pracownica PZPB Nr 1 
(d. Scbeibler) 

Nieporządki w kinie 
I Tow. Red:iktorze. Jako mieszkaniec Dol­

nego Sląska, cr:asowo przebywając w Łodzi 

1 zwiedzam przybytki kultury wielkiego mia-

1 
sta, ażeby móc na swoim terenie uzupełnić 
pewne braki. 

l Stwierdziłem jednak, że i w Łodzi też. nie 
t wszystko jest w porządku. oto przykład: 
! Dnia 15.2. 48 roku zapragnąłem zobaczyć 
1 :film produkcji :francuskiej pt. „Skradziona 
Sława''. W poczekalni kina „Stylowy" rzuca 
się w oczy biały, koronowany Orzeł, w dużej 
złoconej ramie, umieszczony na widocznym 
miejscu. Na bocznej ścianie natomiast u­
mieszczono godło państwowe (Orzeł nlekoro­
nowańy). Cóż to ma znaczyć? 

Wchodzę na widownię. Publiczność szuka 
właściwych rzędów, jedni liczą od ekranu -
drudzy zgadują, powstaje zamęt. Dyrekcja -
nie pomaga i nie interesuje się tym. „Nume­
ry się wytarły'' - ktoś powiada. Zapadają 
nagle ciemności, gdy większość nie zdążyła się 
jeszcze rozlokować. - idzie dodatek. Po do­
datku spóźnieni i starzy bywalcy znów wal­
czą o dobre miejsca i znowu gasną światła, a 
przez cały czas wyświetlania filmu bileterzy 
wpuszczają spóźnionych, którzy przy pomocy 
potężnych reflektorów bez ustanku szukają 
wolnych miejsc. 

Skutek - zepsuty nastrój. 

Słuchacz Centr. Szkoły Zw Zaw. 
w Łodzi 

Przewodniczący PRZZ 
Powiatu $widnica 
Władysław Orłowski 

C.~Yt~j~f e "Głos Robotniczy" 
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Kruika Piotrku.wa Zame perła średniowiecą 
Zamek Piotrkowski założony według przerabiano nie ra~. w latach 1512 i 1670 wiła zamek wyglądu pierwotnego, : 

·otrkowski -
starych podań jeszcze za czasów króla Ło- ;;mieniano styl, - stąd powstała miesza- wrócenie którego zainiciowane .o , 
kietka - to iedna. z najstarszych pamiątek nina renesansu i gotyku. Renowacja, do- przez urząd konserwatorski województw& 
historycznych na terenie prastarego grodu konana w XVI wieku przez słynnego Be- łódzkiego wymaga większych wysi~w. . 
trybunalskiego. Wykończono go po raz recciego, architekta wloskiego, twórcę ka- W roku 1347 uchwalono tu kodeltS' dla 
pierwszy za czasów Kazimierza W idkie"o. olirv 7.vgmuntowskiei na Wawelu. pozba- prowincji Wielkopolskiei. Tu na dziedziń­

/ 

~wartek, 4 marca 1948 r. 
Dziś: Kazimierza 

Kina 
Kino „Bałtyk''. 

medii produkcji 
„On czy ona". 

Dziś premiera ko­
amerykańskiej p. t. 

10-4.Q 
13-14 
10-41 
10-72 
11-13 
10-70 

Ważniejsze tele1ony 
Urząd Bezpieczeństwa Publicznegt' 
Powiatowa Komenda MO. 
Miejski KomlsarlatMC 
Straż pożarna 

Ubezpieczalnia Społeczna. 

Szpital św. Trójcy 

P011otowłe lekars~e: nocne telefony: 
11-13 od 21 - 7 rano. W niedzielę I święta 
dyżur d7lenny w szpitalu św. Trójcy. 

Dgzurg apte•: 
Do soboty 6 marca dyżuruje apteka mgr. 

Witanowskiego na Rynku Trybunalskim. --·-
Redakcja 1 administracja „Głosu Piotrkowskie I 

go" Piotrków Trybunalski, ul. Słowackiego 
Nr 26. Telefon 15-40 

Konto czekowe redakcji ,,Głosu Piotrkowskie­
go": Komunalna Kasa Oszczędności w Piotr 
kowie Nr 425. 

Adl'.r'lnlstracja czynna od godz. 8 do godi. 16. 
w soboty od godziny 8 do 13. ZAMEK.PIOTRKOWSKI W WIEKU XVIII 

(Ze zbiorów Wojew. Wydz. K~ltury i, Sztuki) 
t~llll-llll-1111-llll-llll-1111-llll-1111-IM-llll-llll-llll-1111-IUl-llll-1111-llll-llll-łlll-1111-1111-llll-

Marnotr_awc_y drogiego czasu I 
zdążać do naszej zawodowej praćy 
jeszcze kilka rubryk z nazwiskami świe 
ciło pustką. Odnotowaliśmy nazwiska 
tych spóźnialskich. Tym razem jeszcze 
nie podajemy ich do publicznej wia­
domości, ale na przyszły raz uczynimy 

cu zamkowym odbył się pierwszy hołd 
pruski. Tu na dziedzińcu zamkowym od­
bywały się uroczyste zabawy, tu odbyła 
się rzeź chłopów z jurydykcii wolborskiej, 
którzy odmówili poslusze11.stwa królowi. 

Zamek był zbudowany z cegły i cisu. 
Nadano mu kształt czworobo).m. Parter nie 
posiadał okiennic, grubość murów docho­
dziła do 2,5 metrów. Strzegły go fosy na· 
pełnione wodą i wały ziemne, wysokością 
swą sięgające pierwszego piętra. 

Na rozkaz Stefana Czarnieckiego, staro­
sty piotrkowskiego w roku 1658 zburzono 

4 górne piętro. W roku 1670 odnowiono czę-
1 ściowo zamek - z tego okresu zachował 
1 się styl barokowy. W roku 1865 pożar 
~ zniszczył parter zamku. Odbudowano go \V 
latach późniejszych. Zamek ten przez czas 
dłuższy służył za rezydencję królów pol­
skich. Tu obrano królów Olbrach• 
ta, Aleksandra i Zygmun~a. Tu obradowa• 
ły sejmy koronne za czasów Zyimunta 
Starego i Zygmunta Augusta. 

Z zamkiem piotrkowskim są związane 
stare podania i legendy. Podanie o złotej 
wieży cieszyło się w dawnych czasach po­
pularnością u mieszkańców grodu Trybu­
nalskiego. 

Obecnie na zamku przeprowadza się 
gruntowny remont. Pierwsze piętro otrzy­
muje wygląd pierwotny. Znajdzie się tu 
wkrótce Muzeum Ziemi Piotrkowskiej .. 

Roman Nieborowski 
11' l"I 1·11:rnn111~1 1~n11~~1i11111m111 11 1rn1n:11. 1r1•11111• 11111111111111u1rn1mnr.• 

Z miasta i z powiatu 
ORGANIZACJE MŁODZIEŻOWE 

RADZĄ 

W dniu dzisiejszym, w lokalu ZWM, 
przy ul. 3 Maja odbędzie się zebranie 
organizacyjne Powiatowej Komisji 
Współpracy Organizacji Młodzieżowych 
ZWM, WICI, ZMD i OMTUR. 

DZIE~ KOBIET 
W niedzielę, 7 marca br. z oltazji 

„Dnia Kobiet" odbędzie się w Piotrko­
wie w sali im. Kilińskiego, o godz. 11' 
uroczysta akademia okolicznościowa, 
na którą złożą się poza częścią oficjał· 
ną występy artystyczne. Wstęp za za­
proszeniami, które wydaje sekretariat 
Ligi Kobiet. 

KOMISJA JUŻ DZIAŁA: 
Jak się dowiadujemy, Komisja do 

spraw uruchomienia Piotrkowskich Za•. 
kładów Włókienniczych już rozpoczęła 
swą działalność. Tym samym sprawa 
ponownego uruchomienia Manufaktury 
Piotrkowskiej już wkroczyła na tory 
realizacji. 

Punkt~ainość to pierw~~y obo~iąz~k, t:j .kwestii s~łor:iły nas do złożenia ta­
l'racowmka. Punktualnosc obowiązu1e lneJ poranneJ wizyty w pewnym urzę­
wszystkich: dyrektorów, pracowników dzie piotrkowskim. O godz. 8 w biu­
u.~ysłowych i ~?botni~ów. D~ pracy na l rze była zaledwie połowa pracowników. 
lezy przychodzie na kilka mmut przed Reszta przyszła z grubym opóźnieniem, 
oznaczoną godziną. Inaczej być nie mo- sięgającym od 5 do 20 m' t. o godzi­
że! nie 8 minut 20, gdyśmy już musieli 

Tymczasem, u nas w Piotrkowie jest --------------------------------------------------
to napewno. 

widocznie za mało zegarów, bo w ca-
łym szeregu urzędów pracownicy przy­
chodzą do biura z grubym opóźnieniem, 
i niestety, nikt tego nie widzi. W ca­
łym szeregu urzędów przyjmuje się in­
teresantów dopiero od godziny 10 rano 
- co też jest jakimś prz~starzałym a­
nachronizmem. 

N arze kania naszych czytelników w 

Z iqcia Partii 
Dziś, o godz. 17-ej - zbiera się koło 

terenowe Polskiej Partii Robotniczej 
Piotrków-Północ. 

ł:~** 
Dziś, o godz. 17-ej odbędzie się od­

prawa aktywu partyjnego PPR piotr­
kowskiego oddziału społeczno-obywatel 
skiej Ligi Kobiet. 

,,Służba Polsce" 
W celach popularyzacji nowopovro­

łanej do życia „Służby Polsce" odbę­
dzie się w dniu dzisiejszym zebranie 
popularyzacyjne. W zebraniu wezmą u­
dział przedstawiciele wszystkich orga­
nizacji młodzieżowych. Zebranie odbę­
dzie się o godz. 16-ej w lokalu ZWM. 

----

Bandyci szaj~i Danielaka 
nie ujdą ręki spraH'ledliwo§cl 

Jak już donosiliśmy w dniu wczoraj-I bandy Danielaka. Poniżej zamieszczamy 
szym władze MO wyznaczyły nagrodę zdjęcia tych trzech potwornych mor­
w wysokości 50.000 złotych za wskłłza- derców, którym na mocy amnestii da­
nie miejsca pobytu krwawych zbirów. rowano w swoim czasie ich zbrodnie. 

Bandyci jednak nie poprawili się 1 
znów dokonali potwornego mordu na 
osobach ś. p. Antoniego Ziemowicza i 
Stanisława Kozłowskiego. 

Dan!elak Ludwik 
ps. „lotny Szatan" 

Komor Leon Grzybowski Kazimierz 
S lon.ka" p • " 
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Z żqcia Partii 'Ze sportu 

:;~?i.~;:,f·S~::~~~z~~„:.ia.pOdZI~ 0 Wamy Sl.Q lepszych mllS. trzo· StW Nr 53 - I p. front odbędzte się zebr.ame Ko-

1

„ lf' . 
la Nauczycieli PPR, na którym Tow. lgn. Lo- ' 

;,;-~~::::! ~:a::~::it:r:h~i.PPR - omó- - Bz, ś rozpoczyna stę rewia najlepszych pięściarzy okręgu łódzkiegł 
Dzisiaj rozpoczy- znany.eh nazwisk, tymczasem gdy przyszło do wego ŁOZB Nr 24). W ten sposób J'.O!Lpoczy-

RE. ~ESTRACJA AKADEMIKÓW PEPEROW- , 1 ~( -~ nają się w Łodzi wagi, zawodników trzeba było 1SZuk.ać ze nając·~ się dzi5iaj mistrzostwa zostały do pew-
{''0\" ~ , " '- 11 I '/". /"-' " t 0 k C t _,_, . ·• _ ~ ..._ ... 1. ~ indyw.idualne mi- . ~wlecą. W rezuJtacie w ringu zabrakło „asów , nego s oproa zaase• urowane. zy o OUilles1e 

EgzeRutywa Komitetu Akademickiego za- • ....._ ~I'\ ;? strzostwa w bok- których nazwiska ściągnęły wielu widzów do pożądany skutek? - przekonamy się dzi!Siaj. 
rządza ogólną rejestrację wszystkich akade- 0'--~tl\!K·· ·, . sie. Impreza ze hali Wimy i mistrzostwa straciły wiele na Na razie r.zucimy okiem na listę zgłoszeń. 
roików-członków PPR. · C «.r.::;, -- wszech mi.ar god- swej atr:akcyjności. Publiczno.ść zu.pełnie nie- Ze znanych nazwisk 71nai,dujemy tu: Ka-

Rejestracja odbędzie się w dn. 8 - 13 mar ll -~, ,: ~ na uwagi i W'Zlbu- słusznie złorzeczyła organizatorom, jakby wi- mińskiego (ŁKS), Stasiaka (ŁKS), Olejcika 
ea w lokalu Dzielnica Sródmieście, Piotrkow-1 (fi' .. ~· --~ : dzająca, zdawało- nę ponosili oni i niezadowolona opuszczała (ŁKS), PisaJ:skiego (ŁKS), Żylis·a (ŁKS). Nie­
aka 53, wg następującego porządku: , . by się, ogólne za- halę, odżegnując się od podobnych imprez na wadziła (ŁKS), Mazura (T~), Trzęsow&kiego 

inter·eisowalllie. Kie przy6"t.łość · Nazwiska rozpoczynaJ· ->ce się od liter: J · (Tęcza) J.~~ko' łę (Tęcza) i· ostatnią rewele.cJ·ę ·• ~ dy się jednak ws:oo Od tego czasu minął jednak rok. Nauczo- ' ' ~Q· A - D poniedziałek 8.3 w godz. 19 - 21, mina rok ubiegły, .ny smutnym doświadczeniem ŁOZB pos·taiilO- - Steca z „Concord.ii" piotrkowskiej. Nie li-
E - J wtor ek 9.3 w godz. 19 - 21. K - N ~ J I. mimowoli pnecho- wi•ł w tym roku przycisnąć nieco kierownic- cząc już innych, jak Grymina (Tęcza) i podoib-
środa 10.3 w godz. 19 - 21, O - R czwartek ./ :. dz.i drei;zczyk, czy two klubów do muru i przynajmniej w osiem- nyich im, młodych, obiecującyc.h pięścia.ray, 
11.3 w godz. 19 - 21, S - U piątek 12.3 19 - i tym razem nie dziesięciu procentach zagwilll:antować start których wychowaliśmy od roku zeszłego -
21, W - z sobota 13,3 w godz. 19 - 21. · będzie-my świadka- wszystkich zgło'SZOnych z.awodn'ików przez :n- nazwiska te gwarantują już n<1m szereg- cieka-

w poniedziałek, dnia 8.3 br. o godz. 9.30 mi podobnie nieudanej pod względem sport.o- łożenie na klub grzywny 500 złotych od „łeb- w y.eh pojedynków. Przypuszczać więc nale­
rano w lokalu Dzielnica Sródmieście, Piotr- wym imprezy. Bo jak to było w roku ubi1!9- ka", gdy zawodnik zgłoszony nie stawi się ży, że tegoroczne mistrzostwa nie będą podo­
kowska 53, odbędzie się zebranie akademików łym? Zgłoszeń było w bród, wśród n.ich wiele I w r1ngu (patrz komunikat Wydziału Soorto- bne do mistrzostw z 1947 roku i nie tylko pod 
peperowców Roku Wstępnego UŁ. 111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111n1111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 względem organizacyjnym, ale i spoI'towym 

Obecnos' c' obowi"'·Zkowa. .::- I 'a/fHC Al d „- - ł zdadzą w zu.pełności egzami.n. ... .:.a a " /"11 ao z. ~ 
UWAGA, KOLEJARZE PEPEROWCY WĘZŁA 
ŁÓDZKIEGO i CENTRALI DYREKCYJNEJ! 

Dziś o godz. 17-ej w lokalu dzielnicy przy 
ul. Gdaiiskiej 75 odbędzie się zebranie k~le­
ja.rzy-peperowców całego Węzła Łódzkiego i 
Centrali Dyrekcyjnej. 

ZEBRANIE INWALIDÓW WOJENNYCH -
CZŁONKÓW PPR 

Dziś o godz. 17-ej w świetlicy Pow. Koła 
Zw. Inw. Wojen. RP przy ul. Piotrkowskiej 73 
odbędzie się zebranie Inwalidów Wojenn;veh · 
- członków PPR. 

UWAGA, SEKRETARZE KÓŁ SRóDMIE­
SCIA! 

Dziś o godz. 17-ej w lokalu własnym przy 
ul. Piotrkowskiej 53 odbędzie się zebranie se­
kretarzy wszystkich kół Sródmieścia. 

ZEBRANIA KÓŁ PPR 
W dniu dzisiejszym odbędą się zebrania 

kół w następujących fabrykach i instytucjach: 

RUDA PABIANICKA 
O godz. 16-ej pracownicy ruchu PZPB w 

Rudzie Pabianickiej. O godz. 7-ej rano ro­
botnicy podwórzowi. O godz. 13-ej Oddział 
trzeci - zmiana pierwsza, koło Nr 1. O godz. 
16-ej Hurtownia Centrali Tekstylnej Skład­
nicy Nr 16. O godz. 15-ej posiedzenie egze­
kutywu I\:omitetu Fabrycznego Pierwszej 
Rudzkiej Wykańczalni. -

WIMA - PZPB Nr 5 
O godz. 1'7-ej Straż Przemysłowa, Pożarna 

i Obozu Pracy. O rodz. 16-ej „Wipolan". O 
godz. 18-ej pracownicy spółdzielni fabrycznej. 

GÓRNA 
O godz. 14-ej f. „Kowalski", f. „Mełsner". 

O godz. 13,30 Cewka Nr 2. O godz. 15,30 f. 
„Kenig". O godz. 15-ej Ubezpieczalnia Spo­
łeczna. 

GÓRNA LEWA 
O godz. 16-ej PZR. O godz. 13,30 f. „War­

ta". O godz. 18-ej zebranie kolporterów. 
O godz. 15,30 „Weigt". O godz. 14,30 PZPW 
Nr 3 - zmiana I. 

SRóDMIESCIE 
O godz. 17-ej-CZPWł. O godz. 15-ej PZMP 

i B PUR. O godz. 19-ej koło przy Zw. Zaw. 
Fryzjerów O godz. 16-ej CZTOR. O godz. 
18-ej koło terenowe. 

SRóDMIEJSKA PRAWA 

O godz. 15-ej PMT - oddział II, Zw. Re­
wizyjny. O godz. 16-ej CT Ski. Wyr. Weł., 
„Elektrobudowa", Fabryka Szpulek, Komitet 
Fabryczny PZPB Nr 9. O godz. 14-ej f. „Pad 
berg" - zmiana I. O godz. 15,30 Warsztaty 
MO. O godz. 16,30 PZPB i W. 22 - zmiaąa 
dzienna i druga. O godz. 12,30, f. „Plihal" 
- zmiana II. 

STAROMIEJSKA 
O godz. 16-ej WOTOR f. - „Seidel", f. 

„Tamara", CZMPW. O godz • .15,30 PZPB Nr 2 
- Centrala, Fabryka. Obuwia Nr 10. O godz. 
13,30 PZPW Nr 39 - oddział 5, PZPB Nr 2 -
oddział I. 

BAŁUTY 

O godz. 15-ej egz. Komitetu ŁWEKD. O 
godz. 16-ej komitet ŁWEKD oraz koło Nr 1. 
O godz. 18-ej zebranie terenowego koła „Na­
orzód". 

WIEC7.0R NIEDZIELNY 
Zarząd Łódzki }w~ązku WaLki Młodych 

urządza w niedzielę dnia 7-go o g~. 17-tej 
w lokalu własnym Plac Zwycięstwa 13. 
„Wieczór Niedzielny" z następującym progra­
mem: pogadanka p. t. ,,Powstanie życia na zie 
mi i - pochodzenie człowieka''. Bocrata ':.Zęść 
artystyczne: -

Zrywiacy walczą dziś ··z TUR-owcami 
' • w · pJce siatkowej i keszykowej 

POMIMO TEGO 

, < 

-·~ "'1 
.... ,Ą 

~ -

Dzisiaj o godz. 17-tej, 
w sali 0 YMCA odbędzie 
się czwórmecz piiki :ręci':• 
nej (piłka siaitkowa j ko­
szykowa) źeńsklich ~ •"' -:­
s.kich zespołów "WR~u i 
Zrywu. 

Do tej -~ st.osunki 
spo~towe międ'Zy ll!ym1. 
dwoma o.rg~ 
młodzieżowymi nie były 
zbyt ożywione. TUR-ow­
cy i ZWM-owcy o wliele 
częściej spotyikalii się na 
wspólnych odci-nkach pra 
cy ideologicznej, niż na 
boisku, czy sali s;ponto­
we j, toteż dzisiej6ze za­

go wyprodukowan:eg-o przez Spółdzie1nię 
cy. 

Godz. 18 - kO'SZytkówka żeń!;ka 
Godz. 18.25 - koszykówkf męska. 

Pxa-

. W ~ mistrzowskim składzie 
przyieidia Warta do lodzi 

Prz·edWCWJ'.aj wieczoJ'.em wa.rta 
nadesłała swój oficjalny skład, 
w którym przyjeżd7la w sobotę 
do Łodzi. Jaik już po,dawal.itmy, 
pozna!Ili·acy przyjadą w &kładzie 
tym, który zdobył w roku ubieg­
łym mistr:rostwo Polski. W bram­
ce więc ujrzymy ~ystkow.iaka, 
w obronie - Dus.zyka i Waja, 
w pomocy Danielaka, Grajskiego 

i __ aźmie.rczaka, w ataku SmóJ&k.iego, Gende­
rę, Czapczyka., Sk.rzy;pniaika i Geraka. 

wody przyjmujemy z wieJki..m. zadowoleniem 
i sądzimy, że teraz coraz częściej będ.7!ie.my 
mogli o Jl.ich pisać, gdyż obie te organizacje 
w jednakowym sto.pniu dbają o rozwój fizycz­ Ja.i donoszą z Poznan:ia, WaDta do meczu 

z .Partyz1antem przygotowuje się bardzo staran­
wyg•ląda Illre. 

ny pr:zyszłych naszych obywateli. 
P.rogram dzisiejszego czwórmeczu 

następująco: 

Godz. 17 - siatkówka żeń5tka 
GC>dz. 17.25 - siatkówka męska 
Godz. 17.45 - w.rticzen~e sprzętu sportowe-

Mecz J:ozpocz.Jllie s.ię o godzinie 15,30, sę-

dziować go będZ'ie Górski. I Yvonne Shernzan (USA) na olimpiadzie zdoby· 
W pl'7le-dm·eczu o god~ilnie 13.30 zmiemą się la zaledwie... 6 miejsce w jeździe iigurowe4 

Widzew IB 'Z ŁKS IB. na lodzie 

~OWIJ . tor żużlową· 
projeklujq budować molocykliści . DKS-u 
Jedną z najbaJ'.d:z.iiej 

popularnych selkcji 
mot.ocylclowych na te­
re.nie naszego miasta, 
jest bezspnecznie sek 
cja motocyklowa Włó­
kien.niczego Związko­
wego Dz.iewiiarsik!iego 
Klubu Sportowego w 
Łodzi. Sekcja ba., mi­
mo krótkiego, dwulet­
niego swego lismienia 
może ;poszczycić się 
wspaniałym dorob­
kiem, oczywiście -
d'llięk<i mrówczej pra­
cy ;i zaipałowi grona 
entuzjastów sportu 
motocyklowego z .kie­
rowtlliik,iem sekcji, ob. 
Zygmuntem Kuligow­
skim na czele. Dwa 
lata pracy, pracy po­
zytywnej dla spol.'tu 

motocyk·lowego, stawna dziś motocyklistów 
DKS-u na pierw;;zym miejscu llllie tylko na te­
reme okręgu - aile kwalifikuje ich do naszej 
czołówki najlej>5Zych polskich zjazdowcó:w 
i raidowców. _ 

Wyniki ubiegłego sezonu, sezonu bardzo 
bogatego, które niejednoikrolruie były już oma­
w 'ane w prasie 51portowej, dają 11.1ococykli· 
stom DKS-'ll bezsprzecznie pierwszeń6Jtwo. 
Dziś, kiedy oglądane są już maszyny i czynio­
ne gorączkowe przygotowania do nadchodzą­
cego sezonu, nie od rzeczy będzie wspomnieć 
k:ilka danych statystycznych z żyda sekcji. 

Sek<:ja moto~ykfowa DKS-u zrzesza duś 
154 czynnych członków-zawodników (raidow­
ców, zjazdowców, wyścigowców i wycieczko­
wiczów), oraz pona,d 200 członków wspierają-
cych i sympatyków. Zarząd Se'kcji, pragnąc 
„wyszkolić" swy.ch członków, zorganizował 
cykl wykładów i odczytów fachowych, iktóre 
odbywają s,ię w loka,lu klubu przy ul:icy Na­
w.rot 73-75 w każdy czwairtek o godzinie 19.30. 
W~' \-'. lady obejmują: budowa silnikó ~• i wspr.t­
działanie, przep.isy o ruchu drogowym, wycho­

, wanie obywatelsk.ie, pomoc sanitarna w nag­
łych wypadkach. 

W<iżną jest- rzeczą, ażeby ikażdy motocykli­
sta, poza brawurą - znał budowę swej maszy. 
ny, przepisy, no li - był dobrym obywatelem. 
Na Wykładach tych mile widziani są i goście, 
zrei>ztą - jak -zawsze - DKS nie zasklepia się 
w , sobie, lecz służy radą i doświadczeniem 
wszystkim prawdziwym sportowcom. 

Wielkim za!nteresowani-em członków c>~-

szy się projekt budowy własnego toru żurżło-1 gać i żądać, ażeby tak powa'Mly klub spotło­
wego, wraz z przebudową obecnego boiska I wy w naszym mieście, szerzący wyclro~e 
przy ulicy Wodnej. Prace pomi.arowe są już fizyczne i obywatelskie wśród na.j6zerszycb 
w pełni, a projekt prz-ew.iduje bu'dowę toru mas społeczeństwa, miał możliwości istnienia. 
o obwodzie 333 metrów, czyli kzy okrążenia li rozwoju, oraz nafożycie był .rozumia:n.y u od­
- j.e<len .kiiłoanetr. Tego wymiaru tor żuż.lo- nośnych czynników. 
wy jest :najbardziej atrakcyjny dla publiczno- Motocykliści robią początek i pragną mieć 
ści i obecnie t<1kie właśnie tory ŻU!Żlowe bu- własne, należycie utrzymane 'obiekty spo'l:to~ 
dowane są za giranicą. OczywJ.ście, budowa we, oraz własną, przyzwolicie urządzoną świet­
pocjągnie za sobą znaczne koszta, ale mogą licę, w której można by ik.rzewJć życie spruto­
z tego być li wielkie konyści. Motocyikliści wo - towarzyskie. Za ich przyikładem, za ich 
DKS-u pełni są entuzjazmu i zapału, deklaru- inicjatywą T'ójdą wszystkie sekcje sportowe 
jąc się : osobiście do wykonain.i:a przy9otowaw- DKS-u, pójdą .kolarze, pójdą ping-pongiści. 
czyoh roibót ziemnych. Niewątpliwie, akcja piłkarze, lekkoatleci, 9ry sportowe. Spwtow­
ta musi być poparta przez Związk:i Zawodowe cy DKS-u włożyl!i. i wciąż wkładają wiele sił 
finansowo, ale przecież DKS ma prawo wyma- w odbudowę powojennego spoTtu łódzkiego. 

Znamy już finalistów juniorów 
W niedziel11 wsp6l1e finały mistrzostw sqJodzików i seniorów 

TegorOC7llle mistrzostwa bokser- Jurek r- - ~7.a) wygrał na punkty z Michałow­
skie młodzików zbiegły się z mi- skim (Zryw). Grvm;n fTęcza) pokonał na punk• 
strzo.stwami seniorów, które roz- ly Krawczyka (Zryw). • 
poczynają się dzisiaj w hali Wi- • * • 
my o godz. 19. Finałowe spotka- Wyniki wczorajszych półfinałów: 
nia odbędą s.ię razem w haili Wi- . . 
my w niedzielę 0 godz. ll-te ·. I "'.'aga musza: I):arg1el (ZJedno~one) w~edł 

C . . . . 1 do fanału w. o. wskutek nadwagi Rumowucza 
wiercfmały rmistrzo5tw okrę- (Z.edn ) s · k . (IKP) k ,, 

1 
. . . . 

1 
J oczone , amczyns 1 po on<u na 

gowyc l Juruorow pray.mos y na- n.kl Wł ł (W' ) 
stępujące wynik.i: , pu y az_o_ 1m~. . . 

Waga musza: Kargiel (Zję.dn.) wy.g.rał na ."." ko~uCieJ Sla.mkowsk1 (Wima) pokonał 
punkty z Kowailskiim (ŁKS), Rumowia (Zjedn.) Wo1ta (ZJednioczone). 
zwyciężył przez k. o. w trzecim starciu Ciche- I W piórkO'Wej Kamiński (IKP) pokol!lał Mo­
go (Filmowiec), Sam~yńsk.i (IKP) pokonał na rawskiego (Zjednoczone), Czarnecki (Zjed.no­
punkty .Olczyka (ŁKS), Wlazło (Wima) wygrał czone) pokonał Kowalslciego (IKP). 
z Potookim (Zryw). I W lekkiej Kierys (ŁKS) pokonał Mroziewi-

Waga lek•ka: Kierns (ŁKS) znokautował · cza (Zryw), Grymin (Tęcza) ws:z.edł do finału 
w trzecim stairoiu Misiakiewicza (Filmowiec), w. o. . I W półśredniej Przepiórka (Zryw) poko.ncl 
Dział ofic;alny ŁOZB Dębskiego (Naprzód), Gerwairt (Wimaf pok.o-

. nał Wojniaka (Naprzód). 

Komunikat W-łu Sportoweno Nr 24 ·, ~. średnieJ Lesu:.zyński (ŁKS) ~ko~1 Gie-s ronsk1ego (Z1ednoczoine), d.rug1 fiinaJ16ta -
1. Pbdaje &ię do wiadomości, irż lcluby ka- Karpoff (Zryw). 

rane będą grzywną po 200 złotych o<l każdego W półciężkiej do finału We5z-li: Markiewicz 
niestartująoego zawodnika, a uprzednio zgło- (Tęcza) i Miljenko (Filmowiec). 
szoneg.o do mist.rzostw junio.rów. · 

2. Po 500 złotych od każdego niestartujące- , Z ż•1cia ZrQUJU 
go zawodnika, a upr'lednio ~łoszon.ego do mi- Z b - I k-k łl ł • 
strzostw seniorów. e rame e oa e ow 

3. Posi~dzenie Wydziału Sportowego odbę-1 W sobotę 6 marca o godz. 18~tej w lokalu 
dz-ie się 9. 3. 1948 r. o godzinie ' 19-tej w loka- własnym przy ul. Kpt. Pogonowskiego 82, od­
lu ŁOZB. 

1 
1)ędzie się zebranie członków sekcji lekko-at­

Przewodniczący: (-} Kuczkowski i '" 'ycznej. 
Sekretarz: (-) Klfmczak. Obecność obow.iązkowa. 


